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liowy premier przed Selimem.
Piid dr. liowaMa posiada znaczna większość.
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S E J M
W O B E C  Ł X P O S E .

Dosłowny, tekst przemdmlenfa preiEiisrii rs Selmie.
i!;

Warszawa, 3. sierpnia. 
fWysoki Sejmie. Mam zaszczyt przedstawić 

tatwtffzony rząd. Sam ten wyraz mówi, że zada
niem naszem jest rządzić państwem, co też czynić 
będziemy, opierając sie przjdem na obowiązują
cych ustawach i na uchwałach Wysokiego Sejmu. 
Krótkie słowa „rząd“ i „rządzić", pełne mi są tre, 
ś d  i mieszczą; w sobie to wszystko, co musi być 
imczyinkrneru, aby zapewnić państwu ciągłość 
trwania, siłę i'powagę tak na zewnątrz, jak i na

wewnątrz, zapewnić mu ład, porządek i dobrobyt. 
Byłoby rzeczą jałowa zapuszczać się w szczegó
ły i dawać słowny obraz czynów, ’ak:e maią na
stąpić, tembardzrej, że sztuka rządzenia polega 
wiaś*re na czynach, a nie na słowach.

Istnieją jednak zapełnienia państwowe tak do

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 4. sierpnia, 

(m.) Wczoraj o godzinie 4 po pofndntu 
Sejm rozpoczął swoje posiedzenie plenarne. 
Postów zeorało się bardzo aużo. Gaierja i to- 
że dyplomatyczne przepełnione. ;

Po załatwieniu spraw formalnych na trjK

wiązkiem rządu, prezentującego się Wysokiemu 
Sejmowi, sprecyzować swoje wobec tych kwdStjt- 
stanowisko.

Trzeba zaspokoić niezbędne arydalkł.
Pierwszą z takich kwestii są finanse państwa, 

które podobnie jak za poprzednich gabmetów bę
dą jedną z głównych trosk rządu. Siłą rzeczy mu
szę się ograniczyć do ustalenia głównych zasad, 
któie będą wytycznemi liniami naszej polityki 
skarbowej. Zadania państwa muszą być unormo
wane zasobem środków", które państwo ma do 
rozporządzenia, a za tern idzie ścisły podział na 
zadania konieczne, których wykonanie nie może 
być odłożone bez nadwerężenia samych podstaw 
państwowości i gospodarczego życia kraju i takie, 
Jctóre bez względu na ich wagę i znaczenie będą’

nipsłę i tak zasadniczego znaczenia, że 'esf obo- wstąpił nowy prezydent ministrów dti.
Nuwak ceiem wygłoszenia expose. i?rzemó 
wlftW  jego krótkie i zwięzłe, naceebuwaa# 
było rzeczowością. Mówiąc o pokojowych 
dążeniacli Polski, premjer zaznaczył, że 'Per
ska więcej, niż ktokolwiek inny, pragnie po
koju i starać się będzie o to, aby go utrzymać.

W dyskusji, jaka się rozwinęła nad expo- 
se premjera, największą zajadłością było na-

musiały oczekiwać swojej kolei do chwili, kiedy 
zasoby państwa, oraz zasoby krfaytu wewnętrz
nego i zewnętrznego pozwolą przystąpić do ich

ani na momen; ■ To też wysiłki rządu muszą być 
skierowane u; kro ku wydobyciu od obywateli 
wszystkicn środków niezbędnych dla zaspokoje
nia konieczności państwowych, przyczem będzie
my Ciągle pilnie baczyć, aby śruba podatkowa nie 
•nadwerężyła samych waisztatów pracv i nie o- 
slabiia ich wydajności.

Twarda lecz rozumna oszczędność,
Rozwój naszego życia gospodarczego, który 

w pewnych dziedzinach można nazwać świetnym, 
przez swój zbyt ścisły związek ze skarbem pań
stwa 3 maszyną drukarską, ma podstawy zupełnie 
pewne. Dążeniem naszem będzie znalezienie dla 
społeczeństwa krajowego zdrowego kredytu i od
ciążenie w  ten sposób skarbu państwa od działań 
właściwie nie leżących w sferze jego działalności. 
Rząd zdaje sobie dokładnie sprawę, że tak poję
tych 2 a dań w ciągu kilku miesięcy nie wykona 
Ale chciałby już zacząć wprowadzać w życie 
zdrowe zasady poi Tyki gospodarczej i finansowej, 
której w przyszłości każdy rząd trzymać się bę- 
łzie musiał.

Fundamentalnym warunkiem ekonomicznej 
pomyślności państwa jest oszczędność i to oszcz«,-d 
ność jak najdalej posunięta, twarda i nieustępliwa, 
taka, jakąśmy już widzieli u naszych ministrów 
skarbu, a przedew szystkiem u ostatniego z nich. 
Oszczędność tę. jako stałą i cenną administracyj
ną zdobycz państwową, zachowamy jak najtro
skliwiej.

realizacji. Maszyna Państwowa n ie jn ^ s tanąć cechowane przemówienie pos. Skulskiego, —
który osrro zaatakował rząd p. Nowaka i pod
kreślił, że Naczelnik Państwa „dokonał akti 
bezprawia, nie chcąc podpisać nor -^acji pos, 
Korfantego*".

Również z gwałtownymi atakami prze- 
,ciwko nowemu rządowi wystąpił poseł cha
decki Czerniewski. Mowę jego. podobnie jak 
i przemówienie pos. Skulskiego,, lewtoa prze
rywała ciągłymi okrzykami. Stanowisko wro
gie wobec rządu p. Nowaka zajął wreszcie 
klub Mieszczański.

Mimo tych ataków ze strony prawicy, 
mowa nowego premjera wywarła w Sejmie 
wrażenie bardzo dobre. Scharakteryzowano 
ją ogOinie jako mocną i skonsolidowaną.

Jednakże nie będziemy zapominać, ze oszczęd
ność ta nie może być stosowana czyąto mecha- 
ińczuie, że me może cna szkodzić państwu i że jest 
rzeczą czynników rządzących skrupulatnie roz- 
r^ażać, co jest koniecznością państwową dobrze 
zrozumiałą, a co z punktu widzenia państw ow ej 
zbytkiem, 00 trzeba zaraz załatwi^ a co można 
odłożyć. ©

Bądźmy przegotowani do dużych ofiar.
Budujemy państwo od fundamentów, przy- 

czem wiele rzeczy nie jesteśmy w stanie stwo- 
rzjrć jakoj jedno pokolenie. Musimy przeto ciężary 
fundowania państwa rozłożyć na następne po
kolenia, które winny uczestniczyć w kosztach bu
dowania gmachu państwowego. Ponieważ wkłe 
doniosłych zadań nie można odłożyć na póżnkj, 
oświaty, trosla o rozszerzenie i sprawność naszej 
oświaty, troski o rozszerzenie i sprawności1 naszej 
komunikacji, ponieważ nie możemy zaniedbać re
form 'oołeczATCh.i socjalnych, „-bo zaniedbanie

tych rzeczy uniemożliwiłoby właśnie podniesienie 
się gospodarcze państwa, przeto musimy tak skon 
struować finansowe podstawy tych prac, aby i 
przyszłe pokolenia partycypowały w ponoszeniu 
płynących stąd ciężarów.

Na wrześniowej sesji Wysokiego Sejmu p. Mi« 
nister skarbu wystąpi ze szczegółowym progra
mem. oparte.™ na wyżej 'wspomnianych zasadach 
i zażąda dużych ofiar, bez których uzdrowienie na 
szych finansów jesr* niewykonalne.

Narejytesc pocztową oniac- .io ryrzanem. j, T u r n e r  asaęp iera  JI2 s t r o n

49 m ,
|  Wychodzi codziennie o godzenia

'FEM JIUERATA MIESIECZJJA 900  W. Z d o s t a w  
w miejsca lub przesytltą pocztowi, 1COO BL

7 a g ran icą 1400 fil.
jtEDAKCYA 1 ADltPMSTKACYA: Lwów, n! t
iLoia 4. Telef. Red. 15. — Telef. Adm-Ł. 29V
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Walka z droZFzaa troska rządni.
£fr. >.

Nie mogę pominąć milczeniem Jednego ele
mentarnego, groźnego objawu naszego powojen
nego życia społecznego, a miansowide rosnącej z 
każdym dniem drożyzny.

Dotychczasowe zabiegi około jej zwalczania 
przekonały nas dostatecznie, że drożyzna nie jest 
aiczem oderwanem, niie jest -problemem sarno i s t-

Has! sojusznicy i nasi sasledz!.
Niesłychanie doniosłem dziełem rządu jest na

sza polityka zagraniczna, której zręb, zasady i dą
żenia są zresztą zupełnie jasne 1 proste. Czegóż 
my bowiem chcemy? Chcemy żyć w spokoju, 
chcemy pracować, być pożytecznymi dla srjeb;e i 
dla drugich. Ale chcemy żyć w słuszne nam się 
należących obecnych naszych granicach, a usaczu 
pfitć się nile damy żadną miarą.

Alby byt nasz zabezpieczyć, musimy być sa
rni silni, i to pod każdym względem, i musimy 
mieć przyjaciół, na których moglibyśmy polegać.

Przyjaciół takich mamy, i fundamentem na
szej polityki zewnętrznej jest nasza wierna przy
jaźń z wielkim narodem francuskim, zadokumen
towana ścisłem przymorzem % Francją, (brawa), 
jest nią nasz sojusz z Rumunią (brawa), a także 
porozumienie z państwami bałtycfeiemii (brawa),
z 'któremi? łączy nas oczywista wspólność tatere- 
oów. Do tego dodać należy dobre stosunki są siedź 
Lid* z Czechosłowacją, i stały kontakt z Małą En-

j;SN.

l is  chcemy cudzego, ale nie damy swego.
Pragniemy z nfc,ulegającą* wątpliwości szcze

rością pokoju, czego dowodem jest n. p. okolfcz- 
ność, że zapowiedziana demobilizacja rocznika 
1899 r. właśnie dobiega końca. Co. więcej, nietylko 
iiż niie mamy zamiarów wojennych, ale właśnie 
nikt wflęoej rilż Polska nie jest powołany w dzre'e 
ekonomicznej odbudowy Wschodu.

Po świecie błąka się jeszcze, choć już dość 
nieśmiało, bajka o agresywności Polski. Sądzę, że

- Hałcpclska Wschodnia I Wliehszczyzna.
Wysoki Sejm w dniu 26. Iipca hr. wezwał 

rząd, aby bezzwłocznie, a w każdym razie przed 
zakończeniem prac obecnego Sejmu, przedłożył 
projekt ustawy o samorządzie, zwłaszcza w woje
wództwach o mieszanej ludności. Uchwała ta do
tyczy w pierwszym rzędzie Wschodniej Małopol
ski. Będzie to bardzo ważny i pożądany wstęp do 
wypełnienia luki, która istnieje w naszetn życiu 
państwowem i winna być w najkrótszym czasie 
definitywnie załatwiona.

Kwestię Wileńszczyzny rozstrzygnęły osta
tecznie wybory do Sejmu wileńskiego, i chodzi już

Sls wszystkich obiwatsli rtmse prawa.
W naszej konstytucji wszelkie mniejszości 

narodowe mają zastrzeżone należne im prawa i o 
ile twardo i nieustępliwie będziemy przestrzegać, 
aby obywatele Polski stali bez zastrzeżeń ra grun 
cie państwowości polskiej, to z drugiej strony za'*■ * ' '*■" v

Administracja nasza test i  działa.
Jedną z głównych trosk każdego rządu jest 

upraszczanie i doskonalenie administracji pań
stwowej. Ma ono u nas bardzo wiele niedomagali, 
niewątpliwie, ale jednak istnieje i działa;

Gdzież to i kiedy na świecie improwizowano 
w tak krótkim czasie nowoczesną skomplikowaną 
administrację blisko 30-miljonowego państwa i to 
,w takich warunkach, na ziemiach zniszczonych 
wojną? Nie znamy takiego przykładu w tasrorjl i 
dlatego nie mamy powodu do pessymizina odno
śnie do naszej administracji.

Zapowiedź ujednostajnienia wymiaru sprswiedliwoicl

nym, a jest tylko jednym z przejawów gospodarcze 
go stanu państwa li nie może być traktowana oa- 
rębnie 1 w oderwaniu od podłoża oraz warunków, 
w których się rozwija.

Zdając sobre z tego sprawę, problemu tego, 
tak głęboko wrzynającego Się w nasze życie spo
łeczne, nie spuścimy z oka * ■

te rutą. (Głos: Nie 3 oni się o to starają).
Żywimy też przekonane, żo wszystlee pań

stwa, iktóre biorąc udział w wojnie światowej ra-< 
zem z Francją wskrzesiły Polskę i zmazały tem 
zbrodnię jej -rozbioru, przede wszy stkSem więc An- 
gija, Ameryka, Włochy li Japonia, jak najprzyjaź- 
niej są wobec Poiski usposobione i nadal rozumieć 
będą potrzeby naszego kraju, a dążeniem nas zem 
będzie, aby stosunki nasze z teml państwami co
raz bardziej się zadlcśniały. Ze wszystkimi jias^y- 
mi sąsiadami chcemy żyć jak najlepiej. Dotych
czasowy przebieg niedawno rozpoczętych roko
wań z Niemcami podwala spodziewać sóę pomyśl
nego Uch wyniku.

Pragnęlibyśmy, aby stosunki ■ nasze z Rosją 
i Ukrainą utrwaliły się na zasadach ścisłego prze
strzegania traktatu pokojowego, a każdy wyraz 
pokojowych dążeń ze strony państw tych spotka 
się z przychytnem stanowiskiem rządu polskiego.

powstała ona stąd, zbyt długo polskość była 
bezbronna i Polak znosćć musiał wszelkie gwałty, 
przyczem nawet protest i krzyk bólu za zbrodnię 
mu poczytywano. Świat się zanadto przyzwyczaił 
do naszej bezbronności.

Musimy sfę jednak z tem osworć, że jesteśmy 
wolni li niezależni i że szanując głęboko wolność 
innych narodów, jesteśmy jednak gotowi odzy
skanej niepodległości bronić cło Spadłego. (Brawa).

tylko o sfinalizowanie wysnutych stąd konsek
wencji, zaś stosunek nasz z Litwą musi być trakto 
wany cierpliwie i wyrozumiale, ‘niemniej jednak 
ze ścisłem przestrzeganiem przysługujących nam 
praw. (Ks. Maciejewicz: Oni ciągle napadają!).

Dążąc do ustalenia* stosunków w państwie, 
rząd dołoży starań, aby układ ze Stolicą Apostol
ską, przewidziany w art. 114 konstytucji, regulu
jący stosunek państwa do Kościoła, w jak najkrót 
szym czasie doszedł do skutku i był przedłożony 
Wysokiemu Sejmowi do ratyfikacji.

sadą naszą jest, aby każdy obywatel, państwa pol
skiego czuł się w mem narodowo i kulturalnie n 
siebie, zaś konstytucja daje i zapowiada naszym 
mniejszościom narodowym tę możliwość.
i T i r r r 1? y -  -* „

Rząd zrobi wszystko, co możliwe dla jak naj 
szybszego jej udoskonalenia, szczególnie na kre
sach i nie traci zaufania, że wyrobi się ona na do
bry instrument administracyjny.

Mówiąc o administracji, nie mogę pominąć tych, 
których działalność decyduje o jej sprawności. 
Rząd wymagając od urzędników oddania wszyst
kich sił państwu, zwróci baczną uwagę na ich ma
terialne połpżenie, nie tracąc równocześnie z oczu 
możności finansowe! państwa.

Doceniając w pełni szczytne zadanie wy
miaru sprawiedliwości, rząd w równej mid- 
rze zajmie ssę położeniem sędziów, 
i A kiedy już mówię o sądownictwie, to za
znaczę dążenie rządu do unifikacji wymiaru 
sprawiedliwości, do usunięcia niezgodnych z

potrzebami życia polskiego pozostałości u- 
staw  zaborczych, do wprowadzenia sądów 
przysięgłych w całem państwie, do ułatwie
nia i przyśpieszenia wymiaru sprawiedliwo
ści p>-zez podniesienie kompetencji sądów po
koju.
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fizad bezstronnie
przeprowadzi wybory.
Wreszcie największą naszą troską i naj- 

ważińejszem zadaniem jest przygotowanie 
przeprowadzenia wyborów cło przyszłego Sej 
mu w uchwalonjrm pi-zez Scjrn terminie je
siennym. Będzie to główne nasze zadanie 
W ybory przeprowadzi rząd jedynie pod ką
tem widzenia dobra państwa, bezpartyjnie i 
z drobiazgową bezstronnością polityczną (pcs. 
Rosset: Co znaczy to pierws,ze zdanie?), za
pewniając każdemu obywatelowi swobo-dne 
.wypowiedzenie się i stłumimy każde naduży
cie, skądkolwiekby ono wychodziło, -

Stajemy przed Wysokim Sejmem, który 
dzieli się na stronnictwa polityczne, z których 
każde na swój sposób dąży do spełnienia swo
ich ideałów cf!a dobra Ojczyzny. Naród lub 
państwo, któreby miało jedno tylko stronni
ctwo polityczne, bardzo rychło utonęłoby w 
marazmie i istnienie różnych kierunków poli
tycznych jest niewątpliwie jednym z objawów 
życia, jedną — że tak .powiem — z koniecz
ności. Jeiżeii jest co mniej pożyteczne dla pań
stwa, to chyba tylko zbytnie rozwodnienie 
myśli politycznej i rozdiobnieiiie jej na zbyt 
wielką ilość stronnictw.

I m ii  pozaparlamentarny 
misi mleć poparcie.

Cc do rządu, to Wysoiki Sejm może być pe- 
wńen, że nie będzie robić polityki żadnego ze stron
nictw, że jednak będziemy wdzięczni każdemu z 
nich za iricjatywę, 'która da się na korzyść pań
stwa obrócić. Jesteśmy rządem pozaparlamentar
nym 3 zdajemy sobie z tego sprawę, że niie może
my mieć tego oparcia w Sejmie i tego poparcia, 
jakie jest udziałem rządiu parlamenta mego.

Jednakże skoro rząd' parlamentarny nie mógł 
przyjść obecnie do dkutku a państwo bez rządu 
istnieć niie może li groźna luilca musiała, być wypeł
niona rządem pozaparlamentarnym do załatwie
nia koniecznośdi państwowych', to jednak takiże 
jako taki rząd mamy prawo zwrócić silę cło Wyso
kiego Sejmu z prośbą o udzielenie nam swojego 
poparcia, (Glos na prawscy: Bez Maikbwaldago!), 
jakile jest niezbędne do załatwienia- chociażby tyl
ko konieczności państwowych.

W przemówtienfiu swojem nie dotknąłem, wfie- 
lu zagadnień szczególnego znaczerfa, a uczyniłem 
to umyślnie, gdyż w dzisiejszem exposte pragną
łem przedewszystkiem uwypuklić te sprawy, któ- 
remi w pierwszym rzędzie rząd zająć się musi. 
Zresztą zaś będzie rząd prowadzi! rzeczy będące 
w toku godnie z obowiązująicemi ustawami i u- 
chwałami Wysdktiego Sejmu. ,

•Po wyborach, gdy zbierze się nowy Sejm J 
na ławach sejmowych zasiądziecie Panowie jako 
odmłodzeń! posłowie (Wesołość), usłyszycie za
patrywania nowego rządu na wszystkie kwestie 
dotyczące całoścg życia państ\vÓwego.

Rząd obecny ogranicza się do wymienionych 
zasadniczych wytycznych działania i przedkłada 
je Wysokiemu Sejmowi.
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(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 4. sierpnia, 

(m.) Po ukończeni;; dyskusji przystąpiono 
do głosowania nad expose rządu.

Za Yotum zaufania dia rządu p, Nowaka

wypowiedziało się 193 posłów, przeciw zaś 
139.

W ten sposób gabinet dr. Nowaka otrzy
ma! wczoraj w Sejmie 54 głosy większości.

Paderewski kandydatem do nowego Sejmu.
POLSKI j u ż  w e  w r z e ś n iu .

ma zamiar powrócić dopiero w ciągu wrze
śnia

„W październiku'4 oświadczy! w dal
szym ciągu Paderewski — „odbyć się mają 
w ybory do Sejmu. Jest jasną rzeczą, że jeśli 
rodacy moi zaszczycą mnie swem zauianiem, 
nic uchylę się od włożonych na mnie obo
wiązków".

W TYM CELU PRZYBĘDZIE DO 
Paryż, 1. sierpnia, 

(c) Dziennik paryski „E'Xcelsior" podaje
w ostatnim numerze interwiew z Ignacym 
Paderewskim.

Mistrz oświadczył dziennikarzowi fran
cuskiemu, że stoi obecnie zdała od wszelkiej 
polityki. Ostatnie 1S miesięcy spędzi! w swej 
uroczej posiadłości obok San Francisco, obe
cnie zaś udaje się do Szwajcarji. Do kraju

„CZŁONEK HONOROWY III MIĘDZYNARODÓWKI44 W WALCE Z SOWJETAMI.
Lwów, 4. sierpnia.

Pornfmo dosc licznych stosunkowo depesz 
objaśniających obecne położenie w Azji Środko
wej, a więc w Turkiestanie, Blicharze i Chiwic 
(dotychczasowych prowincjach rosyjskich), trud
no określić dokładnie, co się tam dzieje. To jedno 
powiedzieć można, że w „republice sowjeckiej 
Turkiestanie" wybuch! żywiołowy ruch przeciw
ko sowietom, a na czele tego ruchu stoi Er.ver- 
pasza.

'Nazwisko to dobrze znane. Przed wojną go
rący przyjaciel Niemców i wódz rewolucji tnlodo- 
tureckiej, zasłynął Enver-pasza także, jako jeden 
z najokrutniejszych oprawców Ormjan, a następ
nie, jako przyjaciel bolszewików7, którzy w nagro
dę za zasługi Envera w dziele „oswobodzenia" 
ludów Wschodu w duchu „komunistycznym" mia
nowali go członkiem honorowym III Międzyna
rodówki. A gdy z tego powodu rozległy się zjadli
we uwagi ze strony socjalistów7 zachodnich, Ra
dek napisał artykuł, w którym twierdzi, że Enver- 
pasza nie będąc komunistą, przejrzał jednak, że 
zarówno kapitalizm1 niemiecki zbankrutował, ja- 
koteż kapitalizm Ententy znajduje się w okresie 
rozkładu. Z tego to powodu Enver-pasza cały 
swój olbrzymi autorytet w świecie muzułmańskim 
poświęca na to, by rzucić pomost między Rosją 
sowiecką a ludami Wschodu i jego wystąpienie 
ma w sobie „ogromne znaczenie symboliczne".

Dziś Enver-pasza jest przywódcą powstań
ców republik sowieckich na Bliskim Wschodzie. 
Ogłosił się on kalifem, a Moskwa wysyła prze
ciwko niemu armję czerwoną, by oswobodzić re
publiki sowieckie od oswobodzicie la ludów 
wschodnich. W celu schwytania samego Envera 
wysłano za nim list gończy i wyznaczono nagro
dę za jego głowę.

Jaki jest stosunek rządu angorskiego do En~ 
vera-paszy — trudno na razie powiedzieć. Nie 
wyjaśniło tego zabójstwo Dżemala-paszy, doko
nane w Tyflisie na drodze powrotnej z Moskwy 
do Angory. Ale jest rzeczą charakterystyczną, że 
znowu Radek napisał na cześć zabitego artykuł- 
hymn, w którym opiewa zasługi Dżemaia prawie 
w tych samych słowach, co dwa lata temu — En- 
vera-paszę. A ponieważ „ogromne znaczenie sym
boliczne" członka honorowego III Międzynaro
dówki okazało się obecnie w całej pełni, należało
by przyznać słuszność depeszy „Times a", że za
bójstwa Dżemala-paszy dokonała „Cze~ka“ tyfli- 
ska z obawy, aby nie doszło do porozumienia mię 
dzy rządem angorskirn a Enver-paszą, którego to 
porozumienia zwolennikiem miał być Dżemal-pa- 
sza. Artykuł Radka byłby nekrologiem z góry 
przygotowanym, wraz z rozkazem dla tyfliskiej

„Cze-ki“ i miałby na celu odwrócenie uwag! od 
winowajców zbrodni. Byłoby to także zupełnie 
zgodne z metodami poiitycznemi sowietów.

Jeżeli istotnie rząd angorski zaangażował się 
już po stronie Envera-paszy, lub zmierzał w tym 
kierunku i Grecja dążyła do wyzyskania tego mo
mentu dla swych celów — trudno opędzić się wra 
żeniu, że w takim razie i Moskwa, być może, ma
czała swe ręce, wpływając na postanowienie Gre
cji wszczęcia nowej wojny i nawet maszerowania 
na Konstantynopol. Jest to jednak na razie tylko 
przypuszczenie.

TELEGRAMY.
WYDZIERŻAWIENIE KOPALŃ PAN- 

STWOWYCH.
Warszawa, 3. sierpnia. 

W komisji handlowo - przemysłowej 
szczególne zainteresowanie wywołała umowa.

mocą której rząd wydzierżawił eksploatację
polskich kopalń skarbowych spółce, do której 
należy z udziałem 50 procent, reszta zaś u- 
działów przeszła w ręce francuskie.

Na czele tej spółki stoi poseł Korfanty, a 
na czele Pady nadzorczej pp.: Benis, Armu- 
łowicz i Wy chaty cki. (PAT).

#  - —  --

SPRAWA OSADNIKÓW WOJSKOWYCH.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 4. sierpnia.
(m.) .Wczoraj odbyła się w urzędzie dc 

spraw osadnictwa wojskowego konferencja, 
poświęcona sprawie przydzielenia gruntów i 
obszarów ;ym osadnikom, którzy, mając zie
mię ty pobliżu granicy polsko-rosyjskiej, po
nieśli straty maierjałne w związku z u reguło* 
waniem tej granicy.

W  konferencji tej uczestniczyli przedsta
wiciele min. rolnictwa, spraw zągr. wojsko
wych oraz pracy i opieki społecznej.

STRAJK ROINY W POZNANSKIEM.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 4. sierpnia.
(m.) Celem załatwienia sporu i zlikwido

wania strajku rolnego w Poznańskiem, wyje
chał do Poznania delegat Ministerstwa pracy, 
i opieki społecznej. Ze strony rządu czynione 
są wszelkie możliwe starania celem zlikwido
wania tego groźnego strajku.

REPRESJE FRANCUSKIE WOBEC NIE
MIEC.

P aryż, 3. sierpnia.
„Chicago Tribune" podaje, że sankcją 

które rząd francuski zastosuje wobec Niemiec, 
polegają na konfiskacie niemieckich przedsię
biorstw przemysłowych w Alzacji i Lotaryn* 
gji. Proponowana też jest konfiskata niemiec* 
kich przedsiębiorstw przemysłowych w oku
powanej części Niemiec, a moiże także i w, 
Zagłębiu Ruhry.

Gabinet francuski dopiero dziś poweźmie 
decyzję, czy takie zarządzenia są kunieczne. 
Rząd francuski zamierza przeprowadzić kon
fiskatę stopniowo.

W  każdym razie konfiskata przedsię
biorstw przemysłowych w Zagłębiu Puhry 
wydaje się nieprawdopodobną, gdyż wymaga* 
łaby użycia wojska. (PAT). 
rr"— =  s s  s a

u r n a  f i ł s ln y n a S I is H iT  U s e t o t s i e
Czy Grecja istotnie zamierza zaatakować Konstantynopol.

Lwów, 4. sierpnia.
Świat zaalarmowany został wiadomościami o 

rozpoczęciu nowych kroków wojennych przez 
Grecje, wybierającą się pono do samego Kon
stantynopola, jako po swą odwieczną własność.

Groźba zajęcia stolicy Turcji rzucona została 
chyba tylko dla postrachu, ponieważ nikt w  Gre 
cji nie jest przecież tak naiwny, by przypuszczać, 
że Grecja może rozpocząć walkę z całym prawie 
światem. Aibowem próba obsadzana Konstanty
nopola by-aby ze strony Grecji wyzwaniem poi 
adresem nie tylko Turcji i Bułgarii, nie tylko Fran 
cji i Włoch, ale także Anglji, która — jakiekolwiek 
byłyby jej sym.patje dla Grecji, ako rywalki Tur
cji — nie zechce przecież o tę sprawę poróżnić 
się z Ęrancją i Włochami, nie mówiąc już o nie
chęci Angłji do nowych wojen i nowy_n powik
łań politycznych.

Postępowanie Grecji da się wytłómaczyć tern, 
że pragnie ona groźną swą postawą zmusić Enten- 
tę do ustępstw. Wyciągając rękę po Konstantyno
pol, Grecy spodziewają się, że o Trzymają przy
najmniej Smyrnę, którą też obdarzają au tonom ją. 
sądząc, że Ententa uwzględni ten „demokratyzm", 
jakiego nie można oczekiwać od Turcji. Podobno

na konferencyi londyńskiej sprawy wschodnie 
mogą odegrać znaczną rolę i z tego względu Gre 
cja „podkreśla" manifestacją zbrojną swoje żą 
dania.

W jednym punkcie Grecja ma niewątpliwi* 
rację, mianowicie, gdy twierdzi, źć sprawy gre
cko-tureckie są wciąż w zawieszeniu i że dłużej 
tak być nie może. Ententa, jak wiadomo, na swój 
sposób uregulowała sprawy Bliskiego Wschodt 
w traktacie z Sevres. Cóż, kiedy traktat ten pc 
dzień dzisiejszy zatwierdzony nie jest, a póki łst* ’ 
nieje rząd Angory, nie ma żadnych nadziei, aby 
traktat ten wszedł w życie. I jeżeli obecnie „Daily 
Chronicie" — organ L. George‘a — oświadcza, że 
przesilenie obecne jest wynikiem bezczynności 
Ententy i że należy drogą energicznych zarzą
dzeń przywrócić pokój między Grecją i Turcją, 
to wymierza policzek samemu Lloyd Oeor- 
ge‘owi, jednemu z największych winowajców o. 
tjectif&o stanu rzeczy na Bliskim Wschodzie.

Jest ;»:# izeczą możliwą, że Grecja zaryzyko
wała swój krok dlatego, że podobno rząd a n górski 
jest obecnie słabszy pod względem militarnym { 
że nowa wojna dałaby Grecji lepsze wyniki, ni i  
dotychczas,

l
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Ziazd Harcerzy w Paryfii,
Uroczystości harcerskie. — Delegacja polska. — Odznaczenie twórcy sKautingu. — Wystawa

Paryż, i sierpnia.
Dnia 29 irpca zakończył się w Paryżu między 

narodowy zjazd harcerski, którego obrady trwały 
6 dni. W zjeździe paryskim uczestniczyło 200* de
legatów, reprezentujących 32 kraje. Przewodni
czył zjazdowi twórca skautingu, angielski jenerał 
Baden-Poweli.

W zjeździe uczestniczyła również delegacja 
polska, składająca się z prof. E. Piaseckiego, jako 
przewodniczącego (w zastępstwie jen. Józ. flaile- 
ra), dr. T. Strumiłły, H. Glassa, J. Jakubowskiego 
i T. Sopocki.

Przy sprawozdaniach, jakie składali delegaci 
poszczególnych krajów, okazało się, że polskie 
harcerstwo jest pod względem liczebności swej 
organizacji trzecią z rzędu organizacją harcerską 
w świecie. Wyprzedzają nas pod tym "względem 
tylko Anglia i Ameryka.

harcerska.
Spotkało też naszych delegatów wprost entu

zjastyczne przyjęcie. Delegaci polscy kilkakrotnie 
przewodniczyli na obradach zjazdu, a To w. Fran- 
ce-Pologne wydało na ich cześć wspaniały ban
kiet.

W czasie uroczystości ozaobił przewodniczący 
naszej delegacji prof. Piasecki jenerała Baden-Po 
wella honorową odznaką poteklego harcerstwa, t.
zn. srebrnym orłem -na tle złotej lilji skautowej.

Natomiast niezmiernie słabo reprezentowana 
była Polska na wystawie harcerskiej, co było po
wodem, że do międzynarodowego komitetu har
cerskiego nie wszedł ani jeden Polak, podczas 
gdy ma w  nim swego reprezentanta nawet Au
stria.

Następny kongres międzynarodowy Harcerski 
odbędzie w  Ameryce w 1924 r.

Troska oficera o żołnierza.
Lwów, 4 sierpnia.

Minister spraw wojsk. jen. Sosnkowski wy- 
ttął niedawno rozkaz w sprawie opieki nad żołnie
rzem. Rozkaz jenerała-ministra, oparty na sprawo 
zdaniach z inspekcji, bardzo szczegółowo ustala 
te metody i środki, jakie stosować należy, aby 
jeszcze bardziej pogłębić i usystematyzować tak 
ważną dziedzinę, jaką jest opieka nad żołnierzem 
w armji, Opieka ta winna być powszechną: wszy
scy oficerowie i podoficerowie winni interesować 
się dolą żołnierza, a wyżsi dowódcy oaczyć mają, 
iak opiewa rozkaz, by zadość czyniono obowiąz
kom swoim, wynikającym z rozporządzeń wła
dzy zwierzchniej.

Troskę o żołnierza rozkaz zakreśla szeroko, 
gdyż obejmować ma ona wszystkie potrzeby żoł
nierza, zarówno fizyczne, jak umysłowe i moral
ne, *a więc dbałość o wyżywienie i wyposażenie, 
o szerzenie oświaty i o gruntowanie wzajemnego 
stosunku, opartego o obopólną miłość i harmonię.

Wielką uwagę przywiązuje rozkaz ao ze
tknięcia pozasłużbowego między oficerem a żoł
nierzem, ku czemu w istocie wdzięczna okazja, 
bo przy wspólnej rozryw ce, nadarza się na przed 
stawieniach i zabawach w świetlicach żołnier
skich.

-Przypomnienie obowiązku dowódców opieko
wania się żołnierzem, aczkolwiek ujęte w jermę 
rozkazu jenerała-ministra, jest jednocześnie jego 
apelem do ogółu armji, by poświęcano jak najwię
cej uwagi stosunkowi oficerów i podoficerów du 
szeregowców wogóle, a w szczególności do nowo 
brańców, tj. tych najmłodszych latorośli wojsko
wych, które ła/wo odrazu wypaczyć i wykrzywić 
miast wychować -na modłę śmigłych i zdrowych 
młodych dębów.

To też nie ulega najmniejszej "wątpliwości, iż 
ogrzany sercem- rozkaz, będzie również ogrzany 
sercem całego korpusu oficerskiego i podoficer
skiego armji polskiej.

Z  P M S Ą ,

CZY TO JUŻ KONIEC?
Czy to jnż koniec? Bóg tó wie..
Jutro obawą nas napawa.
Prawica ma zamysły złe,
Na włosku wfei cała sprawa.

Po dwóch' miesiącach walk i burz,
Czyż błyśnie wreszcie promyk słońca? 
W zacietrzewieniu polskich dusz, 
Naprawdę mgdy niema końca.

Sejmowa się rezjadła brać,
Zarówno chłopek jak dyrektor.
Gdy nikt -jej rady nie mógł dać,
Może więJC" dokona tego rektor.

Nemd.

K R O N I K A .
Lwów, 4. sierpnia.

OCHRONA SWOBODY WYBORÓW.
Komisja prawnicza rozpatrywała wnioski w 

sprawlie rozciągnięcia na cały obszar państwa o- 
bowiiązująoej w b. zaborze austriackim ustawy z 
dnia 26 stycznia 1907 r„ zawierającej postanowie
nia karnie -dla ochrony swobody wyborów i zgro
madzeń.

podległe ministerjum spraw wewnętrznych urzędy 
okazywały Nadzwyczajnemu Komisarzowi wszel 
ką pomoc i współdziałanie w sprawach, wcho
dzących w zakres jego działania.

STAN POGODY.
W dniu wczorajszym wytworzyła się drugo

rzędna depresja nad Czechosłowacją i Austrją, 
która ku wieczorowi ogarnęła również i Polskę. 
W północno-zachodniej części kraju przeważało 
przeważnie większe zachmurzenie, miejscami zaś 
notowano burze przy znacznem oziębieniu się po
wietrza. Temperatura o gudzinię 2 popołudniu wy 
nosiła w Gdańsku 15, w Łodzi 30, temperatura naj 
wyższa wynosiła wczoraj w Warszawie 28.S, naj 
niższa 16.3 stopnie.

Odroczenie służby wojskowej. Celem unikr.ią 
cia nieporozumień i zbytecznych zachodów, wy
jaśniają władze odnośne, że obecnie może nastą
pić tylko wyjąticowo odroczenie służby służbowej 
dla tych, którzy ją już pełnią. Jedynym powodem 
do ofrzmania zwolnienia jest zmiana stosunków ro 
dzinnych i majątkowych, powstałych po przyjęciu 
do wojska, lub w czasie pełnienia służby w o i s k o -  

wej. Ewentualne podania o zwolnienie i odrocze
nie na motywach powyższych, naloty podawać 
do Powiatowej Komendy Uzupełnień.

Przenoseznle nauczycieli ludowych. Minister
stwo oświaty upoważniło kuratoria szkolne, by na 
przyszłość przenoszenie nauczycieli na własną 
prośbę z okręgu do okręgu załatwiały we wzajem 
nem porozumieniu bez odnoszenia się do ninisie- 
rjum.

Gimnazja bez dyrektorów. Wakutą posady dy 
rektorów szkół średnich w Bochni we Włodzimie 
rzu Wołyńskim w Dubnie, w Nowogródku i Slo- 
nimiu.

Wyjazd min, Chodźki. Z Warszawy teleio- 
nują'(m): Minister zdrowia publicznego dr. Chodź
ko wyjeżdża do Genewy w dniu 11. sierpnia, ce- 

,lem wzięcia udziału w zorganizowanych przez 
.Ligę Narodów naradach w sprawie walki z epi- 
demjarni.

Wołyńskie kuratorjum szkolne. Kurator szkól 
okręgu wołyńskiego p. JmszczakowsKi uzyskał 
dłuższy urlop jak słychać w związku z wniesioną 
przez siebie rezygnacją. Zastępuje go obecnie wi
zytator p. Wł. Musiał.

(i) Ze spraw' emerytalnych. Wobec poruszonej 
przez niektóre urzędy państwowe kwestyi, czy e- 
meryci b. państw zaborczych zajęci czasowo w 
instytucjach państwowych lub samorządowych, 
jako niestali funkcjonariusze, mają prawo przed, 
ukończeniem 60 roku życia do pełnych emerytur, 
ministerstwo skarbu wyjaśniło, że tylko tacy eme 
ryci mogą rościć sobie prawo do policzenia do' 
wysługi emerytalnej czasu służby w  polskich urzę 
dach państwowych, którzy byli mianowani na 
stałe zgodnie z przepisami o państwowej służbie 
cywilnej.

Mianowania i przeniesienia w kcYjnictwle.
Kazimierz Stączek, inspektor i kierownik drukarni 
biletów przy Wydziale handlowym został zamia
nowany zawiadowcą Urzędu ruchu w Zagórzu; 
Stanisław Tomek, adiunkt z Urzędu ruchu w Za
górzu aawiadowcą Urzędu stac. w  Nowym Łup- 
kowie i kierownikiem ruchu kole ii lokalnej Nowy 
Łupków-Cisna, a Aleksander Pawiak, asystent 
z Urzędu ruchu we Lwowie zawiadowcą Urzędu 
stac. w Krośćienku-Zaciemnem.

Przeniesieni zostali: Dr. Zygmunt Wodecki, 
komisarz koleji państw, z okręgu dyrekcji koleji 
państw, w Krakowie do dyr. stanisławowskiej; Fe 
łiks Krzeczkowski, adjunkt z dyr. kol. w Stanisła
wowie do -kasy dyr. lwowskiej w charakterze ura 
cownfka przydzielonego; Rudolf Beschloss z Urzę 
du ruchu w Podzamczu do Urzędu ruchu '.ve Lwo
wie do służby handlowej i Juljan Budny, rewident 
z Urzędu ruchu w Stanisławowie do Urzędu ruchu 
we Lwowie,

Pozwolenia na po&yi adzoztemeto w Polsce

WALKA Z DROŻYZNA.
Wobec tego, że w myśl specjalnej uchwały Ra 

dy ministrów Nadzwyczajny komisarz do zwal
czania drożyzny ma prawo zwracać się bezpośre
dnio do urzędów wojewódzkich, Minister spraw 
wewnętrznych wydał polecenie, aby wszystkie

Lwów, 4. sierpnia.
Ministerstwo spraw, wewnętrznych stwier

dziło, że niejednokrotnie władze administracyjne 
I i II instancji załatwiają merytorycznie sprawy 
pozwoleń na przyjazd do Polski cudzoziemców.

Z tego względu Ministerstwo spraw wewnęt. 
wydało okólnik, w którym- wyjaśnia, że do zakre
su działania władz administracyjnych I i II instan
cji w  sprawlie przyjazdu do Polski cudzoziemców 
należy jedynie korespondencja wyłącznie o cha
rakterze informacyjnym, a więc tylko wówczas, 
kiedy trzeba zebrać referencje, na które się petent 
powołuje, wladlzy obowiązane są ustalić, -czy da
ne kwestionariusza petenta, motywy jego zamie
rzonej podróży i cel odpowiadają faktycznemu 
stanowi! rzeczy.

Korespondencja informacyjna może być prrn 
wadzona zarówno na skutek zapytań w tej mie
rze placówek zagranicznych, jak i z"biegów

prywatnych. Niezależnie jednak od tego na skutek 
czyich kroków została korespondencja rozpoczę
ta, wyniki przeprowadzonych dochodzeń winny 
być zawsze kierowane bezpośrednio do tych pla
cówek zagranicznych, gdzie ubiegający się o por 
zwolenie na wyjazd do Polski' cudzoziemiec musi 
się zgłosić, aby otrzymać vAzę na wyjazd do 
Polski.

Powyższy tryb postępowania nie może być 
stosowany w  wypadkach, gdy chodzi o przyjazd 
do Polski obywateli rosyjskich i ukraińskich oraz 
osób, które będąc przed wojnią poddanymi b. im
perium rosyjskiego, obecnie reklamują swą przy
należność państwową do Polski. W tych bowiem 
razach wyniki korespondencji informacyjńej win
ny być zawsze w drodze urzędowej kierowana 
do Min. spraw wewnętrznych, a nie do Min. spraw 
zagraniez., ani też do placówek zagranicznych.
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(d) Niedawno pisma krakowskie, oraz nie
które lwów skie doniosły, że tego rokit panuje za
stój w Krynicy, że frekwencja kuracjuszy jest 
mata, a cyfra tychże nie sięga nawet potowy ze
szłorocznego sezonu Z tego wynikałoby, że w Kry 
Hicy łatwo można dostać mieszkanie nie tylko w 
hoteiach, lecz także w pensjonatach i prywatnych 
willach.

Tymczasem dzieje się tam wręcz przeciwnie. 
Obecnie w Krynicy jest przepełnienie i niema żad
nych wolnych mieszkań. To też nikt nie powinien 
wybierać się w podróż, jeśli nie ma zapewnionego 
mieszkania W przeciwnym razie po jedno lnb dwu 
dniowym pobycie pod golem niebem jest zmuszo
ny wracać do domu, ponosząc stratę w wydatkach 
1 narażają* się na zmęczenie w uciążliwej podróży.

To, co obecnie dzieje się w Krynicy, zasługuje 
jedynie na napiętnowanie, a zdaniem piszącego, 
winę ponosi jedynie zarząd zdrojowiska.

Przedewszystklem zarząd powinien co tygo
dnia ogłaszać w pismach cyfrę kmacjuszy i poda
wać do putobcznej wiadomości, czy są mieszkania 
wolne, co dostatecznie orientowałoby chętnych 
do wyjazdu. Następnie na budynku kasowym po
winien codziennie być wywieszony wykaz wol
nych mieszkań tak, aby przyjeżdżający do Kryni
cy mogli zwracać się pod właściwym adresem, a 
nie byłi narażani na Lezpotrzebne odwiedzanie po 
kolei wszystkich pensjonatów i hoteli, aby usły
szeć, że wszystkie pokoje zajęte, a następnie naj
bliższym pociągiem wracać do domu i ostatecznie 
wyjeżdżać na północ nad morze, gdzie w pensjo
nacie pierwszorzędnym można otrzymać mieszka 
Sie z dobrym wiMem za dwa tysiące marek pol
skich dziennie!

Następnie zarząd zdrojowy czy też starostwo 
w Nowym' Sączu nie powinno pozwalać na to, aby 
hotele w Krynicy stale były zajęte przez kuracju
szy. notel powiem jest na to, aby przyjezdny 
chwilowo mógł znaleźć miejsce do wypoczynku. 
Skoro więc hotel wynajmuje pewnym jednostkom 
•wszystkie pokoje na cały sezon, nie jest hotelem, 
ą ogkrszone w pismach inseraty tych hoteli wpro
wadzają ludzi tylko w nląd <

A cały ten proceder nasuwa tylko podejrze
nie, że chodź. jedynie o zwabienie do Krynicy jak

największej ilości kuracjuszy, by potem na przyby 
szach uprawiać wstrętny pasek i w niegodziwy 
sposób wypróżniać im portfele, żądając w pensyo 
natach opłatę za dzień od pięciu do siedmiu tysię
cy u tarek!

Są też i takie wypadki że przybysz po kilku 
dniach tułaczki wreszcie w hotelu otrzymuje po
kój, ale pod tym warunkiem, że musi z góry zaku
pić bloczki na przeciąg czterech,tygodni na wikt 
w  hotelowej restauracji bez względu na to, czy 
chce w nim pozostać przez czas krótszy.

j Nieporządki, tumany ktrrzu itd. tak dalece roz 
panoszyły się w Krynicy, że w  kilku dniach moż
na dostać suchot, a w dodatku zarząd zdrojowy 
obecnie buduje cementowy most obok rak ładu 
tak, jakby tej roboty nie mógł był przeprowadzić 
wczesną wiosną, gdy nie było tam kuracjuszy.

Drożyzna doszła w Krynicy do najwyższego 
szczytu, nikt bowiem ze strony władz kompe
tentnych kwestją tą wcale nte interesuje się. NjC 
dziwnego, że wskutek takiego stanu rzeczy wiele 
osób w kilka godzin po przyjeździe opuszcza Kry- 
racę i nie szczędzi przykrych stów pod adresem 
zarzędti zdrojowego, oraz władz dtńeknficzycłt. ,

l i l i i  r iilO K i l i  * f iM  M i Ezisiy p i i j .
STUDENT DZIĘKI UCIECZCE URATOWAŁ1 SWOJE PIENIĄDZE.

Lwów, 4. sierpnia.
(—) Dnia 2 sierprfia b. r. około godziny 8 wie

czorem, trzej, niewyśhćtzienl dotychczas bandyci 
napadli m  ja rących drogą z 'Rzęsny Polskiej do 
Rzęsny Ruskiej, Jana Kowalskiego i ucznia 8 k l 
glronaz. Kornela Mkmewicza ze Lworwa, przeby
wającego obecnie na letnisku w Łozinie.

iBamdyc5 wóz zatrzymał)!, zaczęli jadących o -ścig za rabusiami.

kladać fdiatnąu poczem zrabowali znajwriące silę 
na wozie ubrania, wiktuały i faiebz-nę.

MEkuiewticz, który miał przy sobie pneszld 
50.003 mk., widząc że bancryc, obrabują’ go rów
nież i z tych pfteniędzy uciekł w pobfisk; las orzu- 
cfanwlcki, 8 tym sposobem' ocalił swe pieniąJdżę. 
Bezzwłocznie po tym fakcie policja wszczęła po-

Powrót woiewody. Wlojewoda łwowskJ p. Ka- Komu przysługuje klucz do wagonów.. Wo-
zomterz GraŁ>oVs3d po powrocie z urlopu objął u- bec zdarzających się wypadków okradania podró-
rzęoowatde onia 3 b. m, i udzaieia posłuci«ań jak 
dotąd w pcniedziałfkii. środy i soboty

Malczewski na emeryturze. Minister oświaty 
.przeniósł Jacka Malczewskiego, proiesora kra
kowskiej Akademii sztuk pięknych, na własną je
go prośbę na emeryturę.

Podwyżka taryfy telegraficznej. Mfihfcter poczt 
i telegrafów wydał rozporządzenie, mocą którego 
została podwyższona dotychczasowa oplata za 
telegramy zwykle z 10 na 20 mk., a za telegramy 
pilne z 3C na 60 trik. od wyrazu. Jeanocześiirę uste 
la się najniższą1 opłatę od telegramu zwykłego na 
200 mk., a telegramu pilnego na oOC mk.

Esperanto a policja. Z powodu mającego się 
odbyć w roku przyszłym w  Warszawie między
narodowego kongresu esperantystów, postano wio 
no urządzić bezpłatne kurfy języka esperanto dla 
polskich urzędników admiŁiristr. i dla .policjantów.

MARCELI PRF.YOST.

DONŻUANKI.
POwiEŚC. •

(Przekład autoryzowany), 
Przełożył 

Kazimierz Bukowski.
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CZEŚĆ PIERWSZA.
(Gąg dalszy)

5wo’ą znajomością serc męskich hrabia An- 
demy rozwiała ów niepokój. Rozważała w duszy 
wpływ, jaki już wywarta. Była pewna przyszło-* 
ści. Przeciwnik będzie jeszcze używał wybiegów 
i wykrętów, będzie się spierał z bólem w sercu, 
Ale za każdym razem -popadnie w większą nie
wolę. Mimo bowiem surowej jego miny Albina u- 
ważała go za zdolnego do popełnienia krańco ■ 
weh czynów.' Widziała również inne sprzeczności 
jego natury: „Posiada żarliwość wierzącego i mo.- 
ralność niedow:arka. Natura wpoiła w niego 
wszystkie skrupuły mieszczańskie, a od lab doj
rzałych skłania się zwolna ku nihilizmowi11. Ach! 
musiała walczyć z jego naturą,. a nie z jego doktry 
nami! Przeczuwana trudność podboju wzbudzała 
w niej gwałtowne pragnienie, ale pragnienie zu
pełnie idealne, gdyż ciało nie uczestniczyło w niem 
chęć pieszczotliwego ugięcia tej buntowniczej 
woH.

— Profesor wydaje mi się zadowolony z sie
bie — rzekł Vaugrenier. Jest wymowny, ale ma
ło bystry rozumem. Żona jest dowcipniejsza.

IMówił o państwie Saulnois.

— Trafnie pan powiedz ;ał — odparła Albina. 
Moja kuzyncczka Joanna de Ga eyze jest niezwyk
le utalentowana; charakter łączy się z inteligen
cją. Powodzenie męża jest jej dziełem. Małżeń
stwo z miłości. Prowincjonalna panna, z dobrego 
domu, ale biedna, wychodzi za mąż za profesora 
filozofii w liceum. W owym czasie Albert Saulnois 
zaczął fabrykować mądre książki zatytułowane: 
„Nieskończony i Nieskończoność*1, których nikt 
nie czytał. Ona go przywiodła na dobrą drogę. Za
chęciła go do napisania „Prychologji pewnej pro
wincji francuskie/*, którą czyta się jak poweić. 
Wprowadzała go do najlepszego towarzystwa. 
Saulnois stał się filantropem eleganckiego świata. 
Mają proste, ela bardzo przyjemne mieszkanie.

— Guiłlauct twierdz:, że małżeństwo nie jest 
'najwzorowsze.

Albina ożywiła się.
— Gutłloux! Pan wierzy plotkom Guiflouxj? 

Joanna Saulnois jest wierną małżonką i kocha tyl
ko swego Alberta. Powiadają, że nie widzi innych 
męzczyzn. Pański przyjaciel GuiIłoux sam tego 
dośw5adcza. I to go złości. Wszystkie jego uwodzi 
cielslce zabiegi i dyplomatyczne łotrostwa rozbi
jają się o małżeńską stałość tej tłuściutką} blondy- 
neczki. Próbuje teraz odwrócić uwagę i wzbudzać 
zazdrość mojej kuzynki o swego męża, głosząc 
wszędzie, że ja zdradza.

— Ale to jest przec.eż prawda — z ową pięk- 
uą panią Lorande?

— Również plotka Guillouxa! — przerwała 
Albfna. Saulnois nrał kilka awantur,łk miłosnych 
w światku kobecym. Są w Paryżu kobiety, Które 
ubiegają się kolejno o sławnych ludzi. Ale co do 
Berty Lorande: niecb mnie pan posłupha i niech 
mi pan spojrzy w oczy, panie Yaugreńier. Berta

żnych, Ministerjum koleji wydało rozporządzenie, 
że kluczy wagonowych mogą używać tylko funk
cjonariusze, którzy zmuszeni są wenodzić do wa
gonów ze względów techniczno-ruchowych jak: 
dyżurny ruchu, nadkonduktorzy, ogrzewacze i 
służba oczyszczająca wagony, urzędnicy zaś, któ
rzy dolronj-wują poruczene im czynności w pocią
gach, otrzymują odpowiednie pozwolenie, na po
siadanie i używanie klucza, innym zaś osobom tak 
cywilnym jak i wojskowym, nie posiadającym te
go pozwolenia należy za pośrednictwem policji 
kkicze takie konfiskować.

Sprawa Komorowskiej- StóEztwo policjąue w 
sprawie otrucia Zdzisława Komorowskiego w 
Krakowie, zostało ukończone, akta odesłano do 
sędziego śledczego. Podobno Komorowska ush-uje
się bronić przez symulowanie obłąkania. Będzif 
oddana pod obserwację lekarską.

Lorande jest moją przyjaciółką. te.im ją od
pierwszej jej książki, kiedy to Paryż odkrył wiel
ką powieściopisarkę w tej czarującej córce kupczy 
ka z Jouy-en-Josas. Znam jej .życie tak sarno, jak 
moje. Tak! Zapewniam pana, że pani Lorande nie 
uciekła się nigdy do osławionego kompromisu 
między obyczajami i prawami i  że niema bardziej 
uczciwej kobiety.

— Wszelako Saulnois...
— Saulnois nabił nią sobie głowę, jak innemi ! 

odnosi się do niej z uwielbieniem Czy nie zauwa
żył pan, że Berta jest niewzruszona, kiedy stara 
się jej przypodobać?

— Guiioux zarzuca jej, że zbyt często stara 
się podobać.

— Czy można uczynić zarzut diamentowi, że 
initcf skry? Bena Lorande jest najwsparlalszem 
ogniskiem wymowy, liryzmu i namiętności... Pło
mień i żar tego ogniska przywabiają mężczyzn 1 
kobiety. Mężczyźni parzą sobie skrzydła. Czy to 
jest wina Berty? Zresztą osądzi ją pan sam, gdyż 
cbcę, aby pan ją. poznał. Urządzę tutaj małe śnia
danie z nią i moimi przyjaciółmi państwem Tre- 
voux, z matką i synem, bardzo eleganckimi ludź
mi. Ale niech pan nie marszczy znów czoła i nie 
okazuje swojej mizantropii Dobrze jest obcować 
z Maurycym Gu łknnc, ale gdy się obcuje tylko z ■ 
nim, można oszaleć. Mężczyzna w pańskim wie
ku i pańskich zasługach nie powinien się odgra
niczać od ludzi. Czyż tak mało zaufania ma pan 
de swoich doktryn, że niema pan odwagi przeciw
stawić ich życiu?

Ruger podniósł się powoli i odparł z zakłopo
taniem:

(C. d. n.)
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U k aże  się w  d n iu  6. w rześn ia  w  n a k ła d z ie  30 .000  eg ze m p la 
rz y  i pośw ięcony w całości je s ien n y m  T a rg o m  W sch o d n im  
w e L w ow ie, zaw ierać będzie  p ra c e  p ie rw szo rzęd n y c h  m istrzów  
p ió ia  i  pędzla . S p ecy a ln y  d z ia ł re k la m y  a rty s ty czn e j w edle 
w zorów  ty g o d n ik ó w  zag ra n iczn y c h , będzie  now ością, k tó ra  
w ystaw com  i przem ysłow com  po lsk im  d a  po ra z  p ie rw szy  
sposobność niecodzienne] i  sk u teczn e j p ro p a g a n d y  ich  w y 

tw órczości.

mm
B u d o w a  n s o w h  p a w i l o n ó w .

(Specjalne informacje „Gazety. ;Porannej“).
Lwów, 4. sierpnia.

W  urządzeniu zeszłorocznych Targów 
dały się odczuwać pewne wadliwości, które 
byiy nieufiśknionem następstwem gorączko
wego pośpiechu, z jakim dorywczo całą kam
panię improwizowano. W szczególności ze 
strony fachowców, specjalnie zaś kupców, 
którzy zjeżdżają na Targi nie jako widzowie, 
szukający zaspokojenia samej tylko ciekawo
ści, lecz jako nabywcy, pragnący przede- 
wszystkiem bez niepotrzebnej straty czasu 
mieć łatwy i bezpośredni dostęp do towarów, 
które są im potrzebne, podnoszono zarzai 
braku metcdycznośoi w zgrupowaniu i roz
mieszczeniu eksponatów. Okazy poszczegól
nych grup przemysłowych błąkały się po róż
nych pawilonach, kioskach i hangarach, co u- 
trudniało orientację zwiedzającym, a i samym 
wystawcom wychodziło na niekorzyść.

Zarzut ten, co do niektórych zwłaszcza 
działów przemysłu był w znacznej mierze u- 
zasadniony, jakkolwiek organizatorów T ar
gów Wschodnich usprawiedliwiała okolicz
ność, że krótkość czasu i niespodziewanie li- 
eztfy napływ przeważnie spóźnionych zgło
szeń uniemożliwiał systematyczne rozplano
wanie wystawy i zmuszał do doraźnego przy
działu miejsc wystawcom w miarę kolejnego 
ich zgłaszania się w prowizorycznych, w o- 
statniej chwili naprędce wypożyczonych han
garach wojskowych.

W pracach przygotowawczych do tego
rocznych II. Targów nie omieszkano oczywi
ście, skorzystać z doświadczeń, nabytych pod
czas pierwszej kampanji. aby tym razem już 
zgóry zastosować ściśle zewnętrzne ramy 
w ystaw y do miary zeszłorocznych sukcesów. 
Zakreślone w ten sposób na szeroką skalę ra
my pozwoliły uwzględnić w jak najszerszej 
mierze praktyczne wymogi i potrzeby obrotu 
handlowego na Targach. Przeprowadzono w 
tym oelu na wzór jarm arków zagranicznych 
pianowy podział i systematyczne rozmiesz
czenie eksponatów wedle branż i grup, tak, 
że tym razem już sam topograficzny układ 
w ystaw y uwidoczni jak na dłoni całokształt 
naszej produkcji.

Źasady branżowego rozmieszczenia nie 
udało się jednakowoż w całej rozciągłości 
konsekwentnie przeprowadzić, gdyż na prze
szkodzie stają temu głównie dość liczne pa
wilony prywatnych firm, którym pod budowę 
przydzielano tereny wedle innych przeważ
nie ogólne architektoniczne względy mających 
na oku wytycznych, a w stopniu jeszcze w yż
szym pawilony instytucji bankowych, w któ
rych pomieszczenie znaleść muszą bez w yjąt
ku wyroby wszystkich fabryk przez instytu
cje te finansowanych, bez względu na ich ro 
dzaj i gatunek.

Branżowy podział eksponatów na 2? 
grup przemysłowych przeprowadzony mógł 
być wobec tego konsekwentnie tylko w pa
wilonach, które Zarząd Targów Wschodnich 
ma wyłącznie do swej dyspozycji. Takich 
własnych pawilonów w tym roku Targi

Wschodnie mleć będą osiem, w tem cztery 
nowe, których budowa jest właśnie na ukoń
czeniu. Tych osiem krytych i zamkniętych' 
pawilonów, zajmujących łącznie przeszło 12 
tysięcy mtr. kw. powierzchni, podzielono na 
2.000 miejsc.

Z tego pierwszych 500 miejsc przypada 
na przemysł włóknisty i konfekcję, które, po
dobnie jak w ub roku, znajdą godny dla sie
bie przybytek w dawnym Pałacu Sztuki. W 
głównym zeszłorocznym pawilonie Targów 
oędą w tym roku pomieszczone wyłącznie 
,vy tw ory przemysłu chemicznego, elektrotech 
licznego, fotograficznego i kinematograficz
nego, m aterjały apteczne, narzędzia chirurgi
czne, mechanika precezyjna, w yroby jubiler
skie i instrumenty muzyczne.

Nowy okazały pawilon centralny, miesz
czący w sobie na 5.400 mtr. kw. powierzchni 
700 miejsc, będzie w swym środkowym kor
pusie zawierał okazy ciężkiego przemysłu 
metalurgicznego, maszyny wszelkiego rodza
ju, zaś w bocznych skrzydłach w ytw ory hut
nicze, galanterję żelazną, przybory mechani
czne i rękodzielnicze, oraz artykuły technicz
ne z metalu, szkła, skóry i gumy. Wolny plac, 
ujęty lukiem skrzydeł centralnego pawilonu 
w kształt hemicyklu o 5.600 mtr. kw. powierz
chni. zajmą pod wolneiu niebem maszyny i na
rzędzia rolnicze.

Dawny pawilon syndykacki, t. zw. „Cze- 
cho-Słowacki“ gościć będzie tym razem ko
lektyw ną grupę wystawców austriackich, dla 
których wiedeńskie muzeum przemysłowe za
jęło G00 mtr. kw. powierzchni, poza tem zaś 
pomieszczenie tu znajdą okazy przemysłu ko
smetycznego i perfumerja, zabawkarstwo i ga- 
ianterja.

Pawilon rolniczo-leśny służyć będzie ce
lom, dla których go przeznaczono. Leśnictwo

reprezentowane będzie ponadto w osobnym 
jeszcze rządowym pawilonie, który na ten cel 
dlą swych okręgowych zarządów leśnych bu
duje Ministerstwo rolnictwa.

Oprócz tych czterech pawilonów staną 
trzy dalsze pawilony Targów, oznaczone licz
bami I., II., Ul., każdy o powierzchni 1000 mtr 
kw., mieszczący w sobie 200 miejsc w ystaw o
wych. Dwa pierwsze z nich stać będą z obu 
śtron pawilonu Banku Przemysłowego na le- 
Wó od głównego gazonu kwiatowego w daw
nym basenie wodnym. Pawilon I. służyć bę
dzie przemysłowi drzewnemu, meblarstwu, 
wyrobom koszykowym, sztuce stosowanej, 
budownictwu, ceramice, wy/robom glinianym, 
porcelanie, naczyniom domowym i kuchen
nym. Pawilon II. obejmie przemysł papierni
czy, przybory kancelaryjne, artykuły spożyw 
cze i tytoniowe, oraz eksponaty zdrojowisk.

Pawilon III. zaś, który stanie za pawilo
nem centralnym naprzeciw sy-ndykackiego. 
pomieści środki lokomocji, wyroby skórzane, 
szczotkarskie i powroźnicze.

We wszystkich powyższych grupach 
wszystkie wolne miejsca są silnie obsadzone 
tak, że całość w ystaw y da do pewnego stop
nia plastyczny obraz nie tylko jakościowego, 
ale i ilościowego rozczłonkowania i rozwoju 
poszczególnych gałęzi przemysłu. Pozwoli to 
zwiedzającym wyrobić sobie na podstawie na
ocznych oględzin ścisły pogląd na dane roz
wojowe odnośnych grup przemysłowych. By
łoby wskazanem celem uzyskania jeszcze peł
niejszego obrazu dzisiejszego stanu naszej pro 
dukcji. aby w postojach wystawcy-obok eks
ponatów umieszczali także reprodukcje foto
graficzne i* innego rodzaju materjał ilustracyj
ne - informacyjny i statystyczny, któryby m 
zm ysławiał poziom i zdolność produkcyjną 
poszczególnych placówek i pouczał o postę
pach w odbudowie i uruchomieniu odnośnej 
gałęzi wytwórczej.

Tego rodzaju uzupełnienie eksponatów z 
punktu widzenia propagandy i reklamy miało
by prócz znaczenia orientacyjnego także pier
wszorzędne praktyczne znaczenie dla sa
mych wystawców.

Katastrofa automobilowa, której nls było.
W Krakowie obiegały pogłoski o strasznej kata
strofie samochodowej, która rzekomo miała się 
zdarzyć na szosie między Zakopanem, a Mor- 
skiem Okrem. Wedle tych pogłosek, podczas ka
tastrofy (zderzenie automobilu Orłowskiego I Cy>- 
bwlskiego) zostało rzekomo kilkanaście osób ran
nych, a kilka zabitych. Jak się dowiadujemy, ka
tastrofy żadnej nie było. Plotka ta powstała w Za
kopanem na tle konkurencyjnem między dwoma 
przedsiębiorstwami automobilowemu

(—) Złodzieje jabłek — mordercami. W nocy 
z 1 na 2 bm. nieznani sprawcy, dostawszy się w 
Sknółowle koło Lwowa do sadu nieiaktiego Stefana: 
Nowaka, poczęli trząść jabłka. iNowak usłyszawszy 
łomot gałęzi wyszedł z krucką, ceiem odpędzenia 
złodziej!. Jeden ze złodziej! ujrzawszy to skoczył 
z jabłoni na zterpię a następnie strzelił do Nowaka 
dwukrotnie z rewolwieru, raniąc go ciężko w ple
cy i lewą rękę. Po dokona nu tego zbrodniczego 
czynu nie poznani złoczyńcy zbiegli pod osłoną 
nocy. Nieszczęśliwą ofiarę przewieziono w groź
nym i stanie do powszechnego szpitala we Lwowie. 
Śledztwo w tej sprawie prowadź! postronek poli
cja ,,Kuiparków“.

(—) Zmiażdżenie przy pracy. Robotnik Ziem- 
bak, zatrudnony w fabryce gipsu ..Al!ba“ w 
Szczercu, przy sposobności zwożenia kamienia z 
kamieniołomu został żelaznym wózkiem przygnie
ciony, przyczem doznał ciężkich obrażeń we
wnętrznych. Wieziony do szpitala we Lwowie 
zmarł na stacji w chwili wynoszona go z pociągu

( —) Ujęcie bandytów w Przem yślu. Kil
ko dni temu zamaskowani i uzbrojeni bar,dvci 
Obrabowali w Przemyślu rodzinę Glanzmanów 
mieszkających na odludziu obok żydowskiego 
cmentarza. Z powodu braku jakichkolwiek da
nych było niezmiernie trudno wpaść na trop ra- 
bysiów. Wystany na miejsce wypadku urzędnik 
śledczy IIrak po dtug ch dopiero poszukiwaniach 
przyaresztował r.ieja iego Jana Szumetdę ze Żu
rawi, y a wkrótce potem wspólnika j go zbrodni 
Józefa Augustyna. Skofrontowani wkrótce w prze
myskim sądzie ebnj bandyci z Gianzmanami mu
sieli się przyznać do winy. Sprawcy tego rabun
ku, to bandyci karani kilkakrotnie — ostatnie 
z ś 3-letniem więzien:em — za liczne zbrodnie. 
Zdaje się jednak, że obecnie nie uda się im już 
wyśliznąć więcej z pod karzącej ręki sprawie
dliwości.
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Rada mleSsku w©S®©« dfOtrsnY.
Katastrufaiaa drożyzna skutkiem wyvozM za granicą. — Rada miejska wysyła delega

cją do Warszawy.
Lwów, 4. sierpnia, 

(p.) Na wczcrajs2 em posiedzeniu aeiega- 
cji Rady miejskiej, któremu przewodniczył 
wicepr. Obirek, r Maksymowicz poruszy} 

sprawę niepomiernego wzrostu drożyzny, 
kfóia znpwu w ostatnich tygodniach przyfcie- 
Td zatrważające rozmiary i może doprowa
dzić do katastiofy, jeśli się nie przedsięwe- 
źmie energicznych środków zaradczych.

W szczególności mięso podrożało jukżl w  
dwójnasób, jaj i tłuszczów daje się odczuwać 
brak coraz większy. Powodem tego stanu 
rzeczy jest wywóz artykułów żywnościowych 
za granicę, w _ szczególności do Czechosłowa
cją praktykowany tak na podstawie pozwo
leń rządowych, jak drogą sznrug1u. Wobec cen 
żywności .za granicą, .w  porównaniu do ni
skiego stanu naszej waluty, wywóz za grani
cę przedstawia tak niesłychane zyski dla spe . 
kulantów handlowych, że aby mu zapobiedz, 
rząd musi podjąć kroki jak najenergiczniejsze. 
Jako przykład przytaczał mówca, że cena je
dnego jaja w Czechach, pizeliczona na naszą 
waiutę, wynosi około 160 marek.

Mówca postawił wniosek, aby prezydium 
wysiało delegację do Warszawy z jak naje- 
uergicziwejszem żądaniem zakazu wywozu mię 
sa, jaj, tłuszczu oraz siana.

V/ dyskusji zabierali głos wicepr. Obirek, 
który przytoczył, że w ostatnim tylko tygod
niu wywieziono ze Lwowa 8 wagonów tłusz
czo — i r. Fefezłyn, kióry ostio ki y ty ko w a? 
politykę rządu, powodującą przez udzielanie 
pozwoleń wywozu coraz większą drożyznę, 
która znów z koleji zwiększa wydatki pań
stwa.

Po dyskusji wniosek p. Maksymowicza 
uęr walono.

Następnie z porządku dziennego powzięto, 
drugą uchwałę: 1) w sprawie sprzedaży
gruntów miejskich firmom Alfa, Koseck? i Oaz 
(fef. r. Hingler); 2) w sprawie rekwizycji po< 
mieszkań w myśl ustawy z 4. kwietnia 1922 
(rei. r. Felsżtyn).

R. dr. Wereszczyóski przedstawi? spra
wę przyznania urzędnikom miejskim dodatku 
za kierownictwo. W myśl wniosku sekcji V, 
Magistratu i Sekcji lL, uchwalono przyznać 
ten dodatek kierownikom departamentów Ma
gistratu, dyrektorom Oddziałów i członkom 
Prezydjim — od 1. października r. 1920 aż dó 
czasu reorganizacji Magistratu. Wypłata tych 
dodatków za czas ubiegły wyniesie 2 miliony 
marek, 200 tysięcy zaś miesięcznie.

Sprawę dzierżawy kantyny inwahdzie 
Malinie odesłane po dyskusji w myśl wniosku 
r. Maksymowicza do Sekcji IV.

R. Próchnicki referował sprawę oddania 
państwu Gimnazjum im. Król. Jadwigi. Jako 
termin przejęcia budynków na rzecz państwa 
ustanowiono według umowy gminy z rządem 
1. Kwiecień r. 1920. Budynek przy ul. Akade
mickiej ma być oddany prowizorycznie, iak, 
ze dom zostaje własnością gminy, a rząd po
nosi koszta

Następnie na wniosek r„ Poratyóskiegc 
zatwierdzono sprawozdanie ohemika miejskie 
go oraz na wniosek r. Wereszczyńskiego Drzy 
znane 80 tysięcy marek subwencji kolonjom 
leczniczym w Rymanowie

Poctetek' ©d wzbogacenia mą.

Lwów—Poznań, Dyrekcja koleji państwo
wych podaje do wiadomości1 względnie zużytkowa 
ma, że obecnie kursujące podągi pośpieszne Nr. 
410 (Lwów cdjazd 14 30 i Nr. 409 Lwów przyjazd 
13.55) pcmtodzy Lwowem a Katowicami z dniem 
1: sierpnia br. kursować będą pomiędzy Lwowem 
i Poznaniem przez Katowice i Niemiecki Górny 
Śląsk. Przepisy obowiązujące podróżnych przy 
przejeździe przSz Górny Śląsk umieszczone będą 
w wagonach. Podróżni korzystający z pociągów 
bezpośredniej komunikacji, muszą przy przejeź
dzie przez Górny Śląsk posiadać dowody tożsamo 
ści osoby. Paszporty ani wizy nie są wymagane 
Wyłączone są z przewozu osoby wojskowe i po
licja.

Strajk rolny w Poznaóskiem. Zarząd związku 
robotników rolnych i leśnych w  Wielkopolsce o- 
głosił strajk w rolnictwie z dniem 2. sierpnia. Po
wodem strajku jest nieuwzględnienie przez zjedno 
czonych producentów rolnych podwyżki płac za
robkowych rolnych. W sprawie 'ej pertraktował 
w Poznaniu minister pracy Darowcki zarówno ze 
Zjednoczeniem podneentów jak i z przedstawicie
lami Związku robotników. Pertraktacje nie odnio
sły rezultatów.

<s) Aresztowanie woźnego pocztowego. Jak 
ttam z Beiatyna donoszą, aresztowano i osadzono 
w „Iwanowej chacie" po przeprowadzonej re
wizji Urzędu pocztowego, woźnego Kaliksta Mo
rawskiego za różne malwersacje popełnione na 
szkodę wielu osób. Śledztwo sądowe w  toku. 
.Zdaje się, że brak należytego nadzoru nad persc- 
nalem i wogóle brak zajęcia się urzędem przez 
tamt. poeztmistrza, przyczyniło się wteice ao złe
go funkcjonowania biura pocztowego.

{_ ) Dewocjonalia ze świętokradztwa do ode
brania. W ubiegłym miesiącu oddali do. III. komi
sariatu Pol, Państw, wfe Lwowie p. A. K-, urzęd
nik Województwa f .p B. K., zamieszkała przy ul. 
Balonowej 8, przednrioty kościelne, pochodzące 
zapewne zte święt okrad A  ich włamań a przypad
kowo odebrane od nieletnich chłopaków na ulicy. 
Pon ©waż po przedmioty te nikt dotychczas się 
nie zgłosił, pozostawiono je w depozycie III. ko
misariatu, gdzfe uprawnieni będą mogi i© odebrać. 
Wśró’d i zeczy tara złożonych zmaj iuiśą się nrędzy 
innemi: 1 monsmancja duża, 1 monstrancja mała, 
1 korona, 1 krzyż; stojący i Inne drobiazgi.

(—) Kradzieże. Janowi MiuSeirowi zam przy 
ul. Kochanowskiego 22, skradziono onegdaj w  wo
zie tramwajowym ł. 7 złoty zegarek z łańcuszJriem 
wartości 500.000 mk. — Izraelowi Enbowli, zam. 
przy ul. Żóifkiewskiej 3. 34, skracM^no w trafice 
■przy uL Legionów portfel z dokumentami 1 10.550 
marek. — Józefowi Przoniakowi zam. przy ul. 
Potockiego 30, ukradziono z nśezamkniętego mie- 
szkama zarziudkę męską i skrzypce łącznej war
tości <20 000 mk. — W koszarach 14 p, ułanów 
JazłOwiteckkrh, znajdujących się na Jałowcu za Ły 
czakowską rogatką skradziono maszynę do pisa
nia systemu „Unterwoodr‘ We wszysiktoh powyż 
szych wypadkach sprawcy kradzieży nieznani.

Walne Zgromadzenie „Związku Oficerów Re
zerwy na Województwo tarnopolskie odbędzie 
się dnia .8. sierpnia br. (wtorek) o gedz. 3 popoł. 

. w tokalui Związku w Tarnopolu przy ul. Koścmszki 
1. 5. Ze względu na ważność spraw uprasza komi
tet OficeTÓw Rezerwy, zamieszkałych na teryto- 
ryum Województwa tarnopolskiego o jaknajlicz- 
■niejsze jawienie się, oraz powiadomieniu znajo
mych Oficerów Rezerwy o Walnern Zgroma
dzeniu.

Jak się „Gazeta Poranna" dowiaduje, dnia 20 
sierpnia br. upływa termin wpłacenia drugiej raty 
podatku od wzbogacenia się, które ujawniło się 
przez nabyć'e nienichomości lub przez spłacenie 
wierzytelności hipotecznych. W razie późniejsze
go wpłacenia tej raty liczyć się będzie 5 prc. od
setki zwłoki za każdy choćby tylko rozpoczęty 
miesiąc zwłoki.

W tym samym terminie przedłożyć należy 
Izbie skarbowej we Lwowie szczegółowe oblicze
nie podatku- wraz z dowodem uiszczenia tego po
datku. W obliczeniu należy określić dokładnie nie
ruchomość, którą nabyto, względnie co do której 
ciążące na niej wierzytelności spłacono, dalej 
dzień, miesiąc i rok nabycia, osobę od której ją tia 
byto i cenę nabycia, kiedy, gdzie i w jakiej kwo
cie pobrane należytość przenośną, wreszcie o ile 
Chodzi o podatek od spłacenia wierzytelności hipo 
tocznych, podać sumę spłaconej wierzyremoSci, 
czas jej spłacenia, oraz oznaczyć dokłaome n:e ru
chomość, która była obciążona ową wierzytelno
ścią oraz osobę (nazwisko lub firmę) wierzyciela.

Przedłożeni© dokładnych obliczeń leży w in
teresie własnym podatników, gdyż w ten sposób

zapobieże się ewentualnie podwójnemu wymiaro
wi podatku, wreszcie także dlatego, ze jest to 0- 
siatnia sposobność do wykazania uwolnienia od po. 
datku z tytułu1 zaciągnięcia nowych z o o o wiar, na 
spłatę dawnej wierzytelności oraz przy nabyciach 
nieruchomości — do Uzasadnienia potrącenia od 
sumy transakcji przyjętych do zapłaty długów hi
potecznych i' zaciągniętych na kupno nowych dłu
gów hipotecznych. _ i

W  lcóńcu zauważa się, że jakkolwiek ustawa ■>. 
poaafku od v"zbogacenia się nie nakłada żadnych! 
kar w razie niep-rzedłożenia obliczenia szczegóło
wego i nie wpłacenia podatku, to jednak jeżeli wła
dze skarbowe z tego powodu znajdą się w możno
ści wymierzenia podatku dopiero po upływie dłuż 
szego -czasu, odnośni podatnicy obowiązani będą 
do uiszczenia podatku wraz z odsetkami zwłoki, 
które mogą wynosić tyle, co sam podatek, albo i 
więcej; liczyć się je bowiem będzie od 10 lipca 
względnie 31 sierpnia- 1922, aż po dzień uiszczenia.

Przy wpłacie podatku konieczne jest przedło
żenie Kasie skarbowej dokładnej deklaracji, wzglę 
dnie zamieszczenie dokładnych dat na odwrotne,j 
śtoonie dowodu złożenia Pocztowej Kasy Oszcz ł

największe czasopism o ekonom iczne w kraju wycho
dzi 10. i 25. każdego miesiąca. Cena zeszytu 300 Mk. 
prenumerata kwarL ŜOO Mk. — W przygotowaniu 
ćwą wielkie Numery T ąigew e wydać się m ające z 0- 
kazyi II. Targów W schodnich. O głoszen ia  we w szyst
kich językach przyjmuje Adm. Gazety Bankowej we 

Lwowie* ul. Zi iiorowieza 5. Tel® 561.
Pe otrzymaniu 150 Alk. w gotJrce Isb znaczkach pocztowych wysyła się 

ccniDlars okazowy pod opaską poPconre*
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Morska Stada Doświadczalna na HeSu
Lwów, i. sierpnia.

Ministerstwo Rolnictwo i D. P  . uruchomia 
przy Morskim Urzędzie Rybackim „Morskie labo
ratoriom rybackie", które ma być zaczątkiem 
przyszłej polskiej Morskiej stacji doświaaczainei. 
Laboratorium w  najbliższym czasie Pędzie miało 
za zadanie zebrać dane oo do bLołogji sieci bałtyc
kiej, w szczególności co do możności sztiicziiwgo 
wylęgania większej Bości narybku tego cennego 
gatunku, który stopniowo zanika.

Oprócz całego szeregu specjalnych zadań nau 
kowo-przemysłowych w zakresie rybactwa mor
skiego, Laboratorium będzie miało zadanie peda
gogiczne i naukowe; w tym celu będą przez La
boratorium organizowane kursa letnie dła akade
mików w zakresie metodyki badań morskich, oraz 
będą wyznaczone w porozumieniu z zakładami

naakowemi tematy dla większych prac nauko
wych.

Podstawą prawną nowoorganizującej się pla
cówki jest rozporządzenie Ministra o. dz. pr. z d. 
23. czerwca 1921 r. o utworzeniu Morskiego urzę
du rybackiego; art. 3 tego rozporządzenia ustana
wia Laboratorium do badań biologicznych i tech
nicznych w  zakresie rybactwa morskiego. Obec
nie sprawy rybactwa morskiego jak też i Labora
torium znajdują się w resorcie Ministerstwa Rol
nictwa i Dóbr Państwowych, które w porozumie
niu z Uniwersytetem poznańskim powierzyło z d 
1. lipca tymczasowe kierownictwo Laboratorium 
prof. dr. A. Jakuibskiemu. W ten sposób została 
częściowo zrealizowana uchwała sejmowa z dnia 
10. lutego 1920 r. w sprawie organizacji placówki 
do badań naszego morza.

O P E R A T O R
Prym aryusz cddz. chirurg . S zp ita la  pow sze*bnego D r 
SLĘK, ordynu je cd  3 —5, Lwów, B ato rego  33. 5157

Z teatrów.

Mewa taryfa urzędu przem ysłow ej.
Lwów, 4. sierpni*.

'Jak się dowiadujemy, zostały zatwierdzone 
'następujące normy opłat za czynności urzędu 
.przemysłowego:

1) za zejście na grunit komisji (na żądanie pe
tenta) w  celu określenia, czy dany lokal lub miej
scowość iiadaje się dia projektowanego warsztatu 
pracy — 5000 rok.; 2) za zejście komisji na grunt 
w celu wydania opinji. czy dany zakład przemy
słowy może być uruchomiony — 3000 mk.; 3) za 
każdorazowe zejście technika w celu sprawdzenia, 
czy  zostały wykonane zastrzeżenia urzędu prze
mysłowego — 1500 mfc.; 4) za udzielenie pozwo
lenia na prowadzenie zakładu przemysłowego po

bierane będą opłaty zależnie od wartości wewnętrz 
nago urządzenia zakładu przemysłowego (war
sztatu pracy). Wartość przyjmuje się według sza
cunku urzędu przemysłowego w chwili wydania 
(Pozwolenia. Opłaty te przy wartości urządzenia 
do 25000 mk. wynosić będą 500 mk., powyżej 
25.000 mk. — 2 proc. od wartości; 5) za podpisa
nie pozwolenia z powodu zmiany właściciela o- 
płata wynosi — 5000 mik ; 6) za blankiet deklara
cji przemysłowej — 100 mk.

Interesenci przy składaniu podań obowiązani 
są przedstawiać pozwolenia właścicieli domów na 
otwarcie wymienionego w podaniu zakładu.

M iNiATiray.
■ ^'* A u ^

Rzecz nie do śmiechu.
Przed1 wojną jeszcze przyjechałem do O- 

berarnmergan nr widowiska pasyjne. Była noc. 
Przeczekałem na dworcu do rana, a ino świt pu
ściłem się pieszo do miasteczka.

Droga wiodła szeroką może na trzydzieści 
metrów ulicą a raczej aleją. Jak okiem sięgnąć nie 
było żywej duszy. Tylko na samyiu środku aleji 
sterczał potężny brodacz w błyszczącej piktlhau- 
bie. To żandarm bawarski stal na straży boia,mi 
Bożej i dobrych obyczajów państwa niemieckiego.

Szedłem prosto na niego. W braku innych 
łstot na razie budził on moją ciekawość. Podszedł
szy zupełnie blisko chciałem go prawą stroną [Wy
minąć. Tymczasem brodacz zagrodzi! mi drogę 
wyciągniętą' ręką i rzekł stentorowym, rozkazu
jącym tonem:

— Links gehen!
Jakkolwiek jego rozkaz wydawał mi się 

szczytem komizmu, musiałem go usłuchać.
Od tego czasu upłynęło kilkanaście Jat. Niezli

czone razy opowiadałem to zdarzenie jako satyrę 
na .pedanterię i osławiony Srill pruski.

Dziś, gdy patrzę na to, co się dzieje w nasze] 
Rzeczypospolitej, odwrócił się jakoś we mnie 
świat ówczesnych pojęć. Co było niegdyś śmiesz- 
nem, wydaje mi się teraz racjonalnem i pochwa
ły godnem...

6. Ekspedycja' szybka, jak pocisk armatni.
7. Paczki owinięte z taka starannością, z jaką 

młoda mężatka opakowuje to, co posyła ukocha
nemu mężowi".

W każdym razie reklama ta różni się trochę 
od europejskiej.

Z Teatru Wielkiego. W sobotnim przedstawie
niu „Wiernej kochanki" zaprezentuje się po raz 
pierwszy lwowskiej publiczności znany i ceniony 
amant scen krakowskich, p. Bolesław Brzeski w 
roli porucznika. P . Brzeski rozporządza pięknymi 
i ujmującymi warunkami scenicznymi, oraz szcze
rym talentem. Dyrekcja teatrów pozyskała p. Brze 
skiego dla scen lwowskich.

Z Teatru Małego. Dziś ostatnie przedstawienie 
„Sprawy Kafsera", od 5. bm. Teatr Mały zostanie 
na kilkanaście dni zamknięty,

REPERTUAR TEATRÓW MIEJSKICH: 
TEATR WIELKI.

W sobotę, 5. sierpnia o godz. 7.30 Uroczyste 
przedstawienie z okazji wkroczenia Legionów. 
„Wierna kochanka", komedia w 3 aktach.

W niedzielę, 6. sierpnia o godz. 73!) „Wierna 
kochanka", komedia w 3 aktach.
TEATR MAŁY. «

W piątek, 4. sierpnia o godz. 7.30 „Sprawa 
Kaisera", iarsa w  3 aktach Starka i Eislera (po raz 
ostatni).

N OWY a t r a k c y j n y  p r o u k a n i  w  c y r k u  a .
CINi SELLEGO bu<łri co d ń a  zachwyty wśród 

Lwowian. N i pierwszy punkt programu wysuwają sic, 
fenomenalni jrlndjatorzy „Bassi“, pierwszorzędna atrak
cja cyrkowa. Inne szczegóły repsrtuari- tac samo nowe
i pociągające. A krobaci K ayton’s w dalszym  ciągu zdrs* 

-  d :   • d  . . .  _________  v____   ♦

— -  ‘  } a Z . U 3f 1 1 4  A C l i . U  R

djator. B ile ty  w stępu  w cześniej do nabycia w składzio 
pap ieru  p. S t. G abryela, L egionów  3. 6531

Małe Colosseum  Te3tyńska 1* codziennie
przedstawienie o 8 wieczorem. 5255

Warszawa, 4. sierpnia, 
(ni.) Nocy ubiegłej około godz. 2 min. 30, wy

chodząc z ogrodu Bagatela, jakaś młoda kobieta 
została w sposób brutalny zaczepiona przez nie
jakiego Aleksandra Gomuiacza.

W obronie napadniętej kobuety stanęło dwóch 
oficerów, którzy nocnego adonisa chcieli zatrzy
mać. Ten jednak widząc co się święcił, począł u- 
c:ekać, a przesadziwszy ogrodzeni© pobliskiego 
oarku Beiwedbrsidego (siedziby Naczelnika Pań
stwa), starał się tam ukryć.

Oficerowie daB za uciekającym, strzał z re
wolweru, który zaalarmował policję. Funkcjona
riusze policji' poczęli ścigać Gomuiacza,- strzelając 
za nim ciągle.

W ogrodach pałacowych za uciekającym pu
ściła się w pogoń straż wojskowa, dając również 
kilka strzałów. Wreszcie przestraszonego amanta 
ujęto w krzakach i odprowadzono z tryumfem do 
komisariatu policji, gdzfe stwierdzono dopiero dia 
jak błahej przyczyny zaalarmowano strzałami ca
łą dzielnicę i spokojny Belweder.

Ha trapie mofdercftw iytia na Zniesieniu.
ZAMORDOWANY OTRZYMAŁ DOLARY I MIAŁ JECHAĆ DO AMERYKI.

Br.

Jak się reklamują w Japonii.
Japończycy -pobiją wkrótce rekord reklamy 

i pozostawiąi za sobą Anglików i Amerykanów. O- 
to prospekt pewnej księgarni w Tokio, którym 
ta zalała miasto:

.Korzyści, ofiarowane przez naszą firmę:
1. Ceny tak niskie, jak biletów na loterję.
2. Książki' tak eleganckie, jak młode kobiety, 

Śpiewające na koncertach.
3. Druk czysty, jak krysztął.
4. Papier graby, jak skóra słonia.
5. Klijenci traktowani1 z taką uprzejmością, 

jak pasażerowie na statkach, kiedy jest konku
rencja ,,

Lwów, 4. sierpnia. ;
(—) Znalezienie w dniu wczorajszym na Znie- 

siertiu tajemniczych zwłok zamordowanego żyda, 
poruszyło całą machinę naszej policji, która 
wszczęła energiczne kroki, oetem wyświetlenia 
tej zagadkowej sprawy. Śledztwo spoczywa w 
ręku kierownika Okręg, urzędu śledczego nadfcom. 
dra Kruczka, i, jakkolwiek dziś policja niema jesz
cze w swent ręku sprawców mordu, to jednak 
istnieją poważne poszlaki, zapowiadając© pomyśl
ny wynik śledztwa.

Wczoraj o godzinie 11 rano przeprowadzona 
m  miejscu zbrodni wizja lokalna, w obecności rad
cy sądu p. Młynarskiego, nadkomisarza .< Krucz
ka, lekarza miejskiego i ajentów Jasińskiego i Rie- 
dlera, stwierdziła, że śmierć denata spowodowało 
zgruchotanie mu podstawy czaszki kamie tfcnn, 
który też obok zwłok znaleziono, i że mord był 
rabunkowym.

Co do identyczności zabitego stwierdzono, że

nazywa się on Blaustein, pochodzi z Rosji I mie
szkał ostatnio u rodziny Fantów przy ulicy Pod 
Dębem I. 7. Śledztwo ustaliło, że zeszłego tygo
dnia, byt u zamordowanego pawie,, uchodźca ro
syjski, który mu oświadczył, że u jakiegoś żyda, 
mieszkającego w dzielnicy żółkiewskiej, znajduj© 
się list od jego rodziny z Rosyl, który adresat mo
że sobie odebrać tylko osobiście. W celu znalezie
nia posiadacza tego JSstu wyszedł Blaustein 
w ubiegły piątek do miasta. Ponieważ jednak nic 
zna’ dobrz-e dzielnicy n:e odszukał wskazanego 
mu .posiadacza listu i dlatego wybrał się powtórne 
w poniedziałek, skąd już nie wróć ił. Bliscy za
mordowanego wiedzieli, że ot otrzymał przed nie
dawnym czasem dolary z Ameryki, dokąd miał 
wkrótce wyjechać, dolarów jednak zamordowany 
w krytycznym dn&u przy sobie nie miał.

Wkońcu należy wspomnieć, że nieocenione w 
śledztwie usługi oddaje wilk „Centaur", prowa
dzony przez wywńad. Lorcha
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Itainans ksłeftniczni z p. „ia»*tem“
.rguac niezadowolony. — Rodzina Ignaca. —  Ale tęgi! — Jego

iniczka.
Warszawa, 3 sierpnia, 

smutny bohater błękitnego dramaty Ignacy 
Cłunielecki, który porwał księżniczkę w Warsza
wie, został nazajutrz rano wypuszczony na wol
ność przez komisariat XI. okręgu.

Osobliwy Don-Juan, odzyskawszy wolność, 
natycnmiast uaał się do rodziny książęcej, gazie 
wszczął okropną awanturę.

Zawiadomiona o na>śc:u policja szybko zlikwi 
dowala dochodzenie piaw narzeczeństwa Chmie- 
'eckiego, osadzając go z powrotem w areszcie.

iaic stwierdzono, rzeKomy „kapitan* Cbnre- 
Jecki nre posiada ani jednej kropli lcr.wi „bRkit- 
nej‘‘. Pochodzi ze wsi Przydatki, gminy Witania 
w pow. łęczyckim, gdzie ojciec jego Błażej posia
da 24 morgi gnmtu i . .. jedenaścioro dzieci.

Jeden z wujów „Ignaca** jest dozorcą domu 
przy ul. Hożej 22 w Warszawie, drugi zaś wyrob
nikiem.

Pomimo typowo „perwenjuszowskiego'* za- 
Ciiowywania się Chmieleckiego, ekscentryczna 
księżniczka gustowała w nim

srowniK. — Asormalud ksie-

mówifa — ale za to tęgi męż-— Oryginał 
czyzna.

Istotnie, niefortunny narzeczony posiada ade- 
tyczne kształty.

Zaślepiona, nie widziała więc, Jak p. „Ignac* 
jadł nożem i zagarniał bez ceremonii z półmisków 
najlepsze kąski. Nie rażą jej też typowo „powi- 
Slańskie** wyrażenia w ustach kochanka:

- — Nie słuchaj nikogo, co ci o mnie „trajlują**!
Ostatnim ciekawym szczegółem wyszpera

nym przez detektywa, jest stwierdzenie, iż nie
fortunny wybraniec księżniczki cierp' na cnorobę 
weneryczną.

Te szczegóły najlepiej charakteryzują niedo
szłego ^małżonka młodej arystokratki. Co się ty
czy jej samej, to jest to osóbka chora nerwowo, 
przyczyniająca swoim rodzicom z przyczyny swo 
ich ekscentrycznych wybryków, bardzo dużo kło
potu. Przed dwoma laty przebywała ona na kura
cji w jednem z sanatorjow w Poznaniu, musiano 
ją jednak zabrać ao domu, gdyż V dla klinicznego 
otoczenia okazała się niemożliwa.

ie i n d ! w
Plaga bandytyzmu w lubelszczyźnle, — WieJta obława. — Spotkani© na gorącym uczynku.—* 
Bandyci Zmuszają włościan do podpadania własnych domów. — Walka połicii z bandytami. —

Zabicie 4 hersztów bandyckich.
i uoiin, 2. sierpnia.

Bandytyzm nigdzie nie dal się tak we znaki 
ludności, jak w Lubelskiem. Ludlnoóć powiatów 
chełmskiego, janowskiego, hrubieszowskego, za
mojskiego f krasnostawskiego była tak sterrory
zowana przez bandytów:, że policja nic nie była 
•w stanie uczynić, albowiem ludnoiść bandytów u- 
krywała, obawtiając się z ich strony zemsty.

Takie nazwiska, iak Gontarz, Dudek, Popiłc- 
Pędrak i Gnaś były na ustach wszystkich, wszy
scy jednak milczeli jak mur, gdy policja przypad
kiem trafiła na ich ślad

W ostatnich czasach w  walce z bandytanf 
zginęło S policjantów. Banda dawała się coraz bar
dziej wte znaki. Nie było innej rady, jak zbiorowe
go wystąpienia przeciwko bandytom policji kilku 
powiatów jednocześnie. Zorgamzowaro wielką 
obławę. Pierścień trzech powiatów w czasie obła
wy zwężał się coraz bardzfiej w stronę, gdzie we 
dług posiadanych informacji znajdowali się Gon
tarz, herszt jednej z najliczniejszych band, jego po
mocnik Dudek i wywiadowca bandy Popśk. Ban
da ta oferowała w tym momencie we wsi Pod- 
wysoki, gm. SkierwiCszów, pow. zamojskiego.

Napadli' oni w  tej wsi nra kilka gospodarstw 
jednocześnie, a nie mogąc znaleźć tyle pieniędzy 
ffle srę spodziewali, Dudek pod groźbą śmierci1 z 
rewolwerem w ręku zmuszał gospodarzy do obla
nia naftą własnych gospodarstw i podpalenia ich 
własną rękę. Spłonęło 7 gospodarstw. Podczas 
pożaru herszt bandy przyczaił się w  rowie pud 
wsią i wołał ratunku, a gdy ludzie biegli na ratu
nek, bandyta strzelał z iowu do bflegnących na po
moc i zi anił 7 osób.

Gontarz, jak i Dudek natknęli się na .policję, 
która stoczyła z nimi wajlkę. Gontarz i Dudek zo

stał] zabici.
W kifea dni później schwytano Popika. W 

związku z działalnością bandy aresztowano 14 
gospodarzy, którzy mniej lub więcej pomagali i 
ukrywali bandytów. Głównym gospodarzem ukry
wającym bandytów był Źtoyó, właściciel 40 mor 
gowego gospodarstwa we wsi Wólce Turczew- 
skiej. U Żbyda znaleziono wiele naboi oraz ka
rabiny, należące do Gontarza i Dudka. Z doku
mentów znalezionych u bandytów policja dowie
działa się bardzó wiele ciekawych szczegółów o 
działalności bandy. Dochody ich Pyły bardzo wiefy-. 
kie. Banoa ta ookonaia aż 42 napady bandyckie).

Dnugą organizacją bandycką kierował Zi bicin, 
ipomocrriipem jego był Bezkłonny. Po ostatnich 
wystąpieniach poFcjR banda ta przeniosła się na 
Woły i tam operuje.

Na czelle Trzeciej organizacji stał Stanisław 
Pędrak i1 Antoni Gnaś. Banda ta została również 
zlikwidowana zupełnie. We wsi Utalim, gm. Rybik 
twy znaj,dowali się na Fbacji! Pędrak i! Gnaś ui je
dnego z gospodarzy o czem dowiedziała się poli
cja. Otoczono wieś li usiłowano bandytów schwy
tać żywcem. Bandyci jednak powitali1 ,policję o- 
gniem. Wą wiązała się walka, trwająca bez mata 
godzinę, w czasie której Pędrak herszt bandy zo
stał zabity. Gnaś zaś przez parkan wybiegł z za
grody § zbiegł. Następnego jednak dnia Gnaś wpadł 
znów w pułapkę zastawioną przez policję we wsi 
Swięcichów, gm. Annopol, został osaczony i1 po 
godzinnej przeszło walce, w czasie której bandyta 
dlał kilkaset strzałów, został zabity.

W ten sposób trzecia banda została zlikwido
wana i jest nadzieja, że nareszcie Lubelśkie zo
stało oczyszczone zupełnie z organizacji bandy
ckich.

ni reflektor, który, odbijając i koncentrując w 
sobie światło Marsa, odtworzyłby zarazem 
wierny obraz powiększony planety.

W tym celu panowie Todd i Mac Afee 
postanowili utworzyć na dnie studni kopalnia
nej p izy  pomocy motoru odpowiedniego ru
chomy zbiornik poziomo ustawiony, zawiera- 
jacy rtęć. Rtęć ma tę własność, że pizestaje 
tw orzyć płaszczyznę, gdy zbiornik, w któ
rym jest nagromadzona, pozostaje w stałym 
obrocie. Wtedy bowiem powierzchnia jej się 
wydrąża i pod wpływem obrotu przyjmuje 
kształt powierzchni w formie paraooli, to zna
czy właśnie formę, którą nadaje się szgłom 
teleskopowym. Z drugiej strony żywe srebro 
ma. ogromną zdolność odbijania światła i obra
zów, więc sądzą, że w ten sposób można zre
alizować pomysł olbrzymiego teleskopu o tu
bie 360 metrów.

Soczewka teleskopu posiadać będzie śred
nicę 16 metrów, czyli przewyższy pud wzglę
dem rozmiarów najsilniejszy dotychczasowy 
teleskop, zmontowany na Mont Wilson, który 
poci?da tylko dwa i pół metra średnicy.

Jeśli ten plan się uda, obserwacje w ten 
sposób poczynione ojcażą szczegóły z po
wierzchni Marsa, dotychczas nieznane.

PRZYGODA WŁOSKIEGO NASTĘPCY 
TRONU.

Madryt 3. s!erpnia.
Jak donoszą, okręt hiszpański zderzył się 

z okrętem włoskim, na którym znajdował się 
następca tronu włoskiego.

Okręt hiszpański zatonął, załoga jego u 
ratowana. (AW). _____

l % 9 B 0 t n i s t a .

W a l u t a  m s f k o w a .
Lwów. 3. sierpnia.

Jak Ameryka shee dotać dn Marsa?
BUDOWA OjlDRZYMIEGO TELESKOPU ASTRONOMICZNEGO.

Lwów, 4. sierpnia.
Amerykanie uparli się, aby koniecznie 

zbadać tajemnicę planety Marsa, w tym celu 
dwaj astronomowie Mac Afee i profesor Sedd 
postanowili zbudować olbrzymi teleskop, któ
ry  ułatwiłby obserwację terenów interesują
cej planety.

W Chili znajduje się miejscowość Chau- 
varal, w której znajduje się szyb kopalniany 
głębokości 360 metrów. Otóż obliczono, że w

roku 1924, gdy odległość planety Marsa od 
ziemi będzie namniejsza, Mąrs znajdzie się 
właśnie u zenitu nad tą miejscowością, to 
znaczy przejdzie ponad studnią kopalni.

Pow stał zatem plac wyzyskania tej ko
palni, jako tuby olbrzymiego teleskoou, skie
rowanego w stronę Marsa. Idzie więc tylko o 
io, aby umieścić w tej największej tubie tele
skopu gigantyczne zwierciadło wklęsłe przy 
równoczesnem zaopatrzeniu eo w odoowied-
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Fożyczka kraj. fraGo. ar. 139Ł 4*fo . 9ł* — 
P cL  lew*. g d . s  n. t*3S 4?ito-(»*b#W 9 * — 
? e i  kraj- *  »  i*JS 4 5 pA tSw  
P o i  kraj. i  w !Sk4 4  i pńkzsa* 93 — 
Pożyczkom. Lwt-wi. a o. 1898 4 peoo. 92r — 
Pożyczki -o. Lw ow a a *• i909 4 pros. 92*-“ 
Pofytadu*. Lwowa « &19U 4 proo> 92*-*

* W alut/

<snl te -~.«5fte po żW  fk j 
,  po 509 ctfc 
’ rirobao 

, łmnalde po lDOttrW 
P*25*

„  „  ki«roofcł{p«
karbowańce oo IOW 
u rayrm y po 509 i w yśtl 
1 frank fmacaaW  
1 frank  szw ajconM
! L. Sterifafc 
f dolar ameryicańżM 
Dolary am er. drobno (1—lei1 
1 dolar kat—Ajjafai 
Matki m oońeckń(po t«M |

Ui .ara JUśo p»3M
Lii f  Moafcm 
Czeskie L&naap
Korony aastr* oiora. i to a f lM T O i
Korony węgierski*
P rask i bejgiiskio .
Korony aswedzkio 
Koroay daaoldo

450^. 
150 —  

5 9 * -  
20*—  

15*—

1(P*- 
98* - 
94*— 
9 4 '— 
94*—  
94*—  
94*—  
86’ — 

100*—  
§ 4 -  
9 4 -  
8 4 * -

i żo
no—.

7 0 ’—
3 0 —
25*—

49! 291 —* -  — — -
1—  3*— —* -

— „ a  — r

500*—  520*— —  •— 
1150'—  1 2 5 0 * -  —  

27500*— 28500*—  
6300*— 6 4 0 0 '- -  

W d j Ó 200—  6 3 0 0 '-4  
6 2 0 0 '—  6 3 0 0 ’—

8—  
7*—  
6*- 

36*00 
85*00 

2 6 0 '

9 - -  
8 —  
7— 

41-00  
39*00  

290*
1 6 0 —  1 7 0  —  

- • 1 0  — 15  
2  7 5  3 2 5

4 8 0 1—  5 0 0  —

VL Dewizy.

W* /  onrłf*
,  Paryż
.  Zurych 
. P rayę 

B udapeszt 
. Wiedeń 

Berlin
, Belgrad 

Zr grzeb
N o w y  Ja rk  
M e d y o lan  
Bukaressl 
Bruksela 

, Kopenhag;*
Fin landy a  

, H olandya 
, Szwecya 
, Norwegia 

Korony norw eski* 
Marki fińskie 
Floreny holenderskie

tik  n * a  o tnsatn .
S to p a  e s k o n t  o w a  P . K . K, P . 7 pre.

■ i8000*— 23000*—  ' — •—
5 0 0 * -  5 2 0 — --------

1 1 5 0 * -  1 2 5 0 ’— —  
1 6 0 —  170 -  164*50  

2*75 3 25
— •09 0 -13

7*50 8  60
65*' -  7 5 * -

12C2
8 05

6 3 0 0 —  6 4 0 0 —  — —  
2 6 0 —  2 9 0 —  — —  

3 8 * -  4 2 —  - * —
4 8 0 —  5 0 0 —  4 9 8 —

2350*—  2 4 5 0 —  — —

WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
Lwów, 3. sierpnia.

Na tangu akcji nuch bardzo słaby .
Chodorowskie przy małym obrocie z 3650 

awansowały stopniowo na 3700.
Rakszawę płacono 3800.
Akcje bankowe i papiery lokacy&e zupełnie 

bez obrotu. f ,
Kursa walut i dewiz zagranicznych znacznie 

wyższe.
iDewfoa na Pragę, która wczoraj notowała 

153.50 rozpoczęła kursem 164 i doszła do .164.75, 
końcowy burs 164 i pół, w [Warszawie 160.75. Kor. 
czeskie 164 do 165.

Brukselę płacono 498, w Warszawie 480 do 
500. *

Wielki spadek kursu w dewizie na Berlin u 
nas 8.— do 8.05, w Warszawie 7.60.

Dewiza na Wiedeń początkowo 0.12 następnie 
0.11.75, pod koniec poprawiła się ra  0.12.25, w 
Warszawie 0.12.80.

Tendencya dla walut zwyżkowa, usposobienie 
bez ochoty.

GIEŁDA NIEOFICJALNA1.
Lwów, 4. sierpnia.

Wczoraj cały ranek do 5-tej popoł. na dolary 
była formalna haussa, również na srebro i złoto. 
Zwyżka wynosiła 25*4—280 punktów, marki niem.

uległy wielkiej zniżce, która wynosiła 80—100 
punktów. Od godz. 5 nastąpił zwrot, na dolary 
mała zniżka, a na marki zwyżka. Obrót stny. Na 
austr. stempf. i przekazy do Wiednia znaczna 
zniżka wynosząca 8—9 punktów.

Dolary amerykańskie 6400 -6410; 1-kś i 2-kii 
630fl—6310; kanadyjskie 6200 -6210; 1-ki i 2-ki< 
6100—6110; marki niem. 9.50—9.55; setki 9.20— 
9.30; drobne 8.80—9.20; leje 38—40; drobne 37— 
38; czeskie kor. 145—160; drobne 1*®—150; austr. 
tys. now. em. 600—650; austr. tys. star. em. 1600 
1650; setki now. em, 60—65; setki star. em. 160— 
165; 50-kor. 35—45, 20-kor. 22—27; lOkot. 12— 
13; liki i 2-ki 0.40—j0j50 L; ruble 5-setKl 1.50—1.70 
setki 1.50-165; 25-ki 1.45—150; 10-ki 1.30—1.40; 
reszta drobnych 0,70—0.90; dumskie tys. 24—30; 
a 250 15—20; karbowańce 1—3; forywuy 4—8; 
franki franc. 490—510; funty sterl. 265000—27000; 
franki szwajc. 1000—1450.

Złoto: 20-kor. 23000-20200; 20-frank. 22000 
22200; 20-mark. 25000-25500; funty sterl' 22500 

-23000; lOirubl. 28500—29000; dolary 6200—6300 
Srebro: korony 485—500; 5-kor. 2500—2520 

floreny 1280—1300; ruble 2020—2050; kopiejki 9.20 
—960; dolary ameryk. 5550—5650; połówki 
ćwiartki 5400—5420; dolary kanad. 5360—5450 
drobne 5350—5300; leje 485—490; austr. stempi 
14 i pół — 15; austr. przekazy 12 i trzy czwarte 
do 13 i jedna czwarta. ! ...

GIEŁDA WARSZAWSKA
Warszawa, 4. sierpnia.

(m.) Na wczorajszej ©ordzie warszawskiej 
tendencja dla wahrt zagranicznych, z wyjątkiem 
fnarld niemieckej i korony austriackiej była mo
cna i zwyżkowa.

Na giełdzie urzędowej papierV prooentowe 
bezczynne. Akcje słabo. Waluty zagraniczne mo
cno. zwyżkowo. MSłjonówka spadła.

DEWIZY ZORyCHSKIE
Zurych, 3. sierpnia.

(PAT.) Początkowe Kursa dewiz z  3 b. m. 
Berlin 0.64; Hołandja 203.o0; Nowy Jork 526.25; 
Londyn 23.39; Paryż 43.09; Medjołan 23.90; Pra
ga 12.80; Budapeszt 0.17 i pół; Warszawa 0.08; 
Wiedeń 0.0 siedm ósmych; Austr. stempi. 0.01 i 
pół; Sofia 325.

Zurych, 3. sierpnia.
(PAT.) Końcowe kursa dewfe z 3 bm, Berlin 

0.61 i .pół; Hołandja 203.25; Nowy Jork 526.25; 
'Londyn 23.41; Paryż 4290; Mediolan 23.97; Ma
dryt 81-50; Bruksela 40.60; Kopenhaga 113.00; 
Sztokholm 136.75; Chrystjanja 89.75; Buenos Aires 
191.00; Praga 12.90; Budapeszt 0.17 i pól; Zagrzeb 
1.55; Warszawa 0.08; Wiedeń 0.0 siedm ósmych; 
Austr. stempi. 0.01 i jedkia czwarta; Sofja 3.25.

KRONIKA SPORTOWA.
z a w o d y  s ł o w ia ń s k ie .

Dnia 2. sierpnia wyruszyli z W arszaw y 
lekkoatleci polscy na zawody słowiańskie do 
Pragi. W  skład całej ekspedycji wchodzi 24 o- 
sób, w tem 18 lekkoatletów z „Polonji", A. Z. 
S. W arszawa, „Korony" i „Pogoni". Prócz 
nich jadą: prezes Związku lekkoatl. p. Br.
Kowalewski, sekr. honor. p. kpt. Szymański, 
gospodarz p. L. Wodzisławski, sędzia p Ta
deusz Kuchar, oraz imieniem prasy pp.: J.
Grabowski („Kurjer Polski") i dr. St. Pola
kiewicz („Spórt").

Ministerstwo spraw zagr. i minist. koleji 
udzieliły ekspedycji wydatnego poparcia mo
ralnego i finansowego. Dzielnym naszym lek
koatletom towarzyszą serdeczne życzenia ca
łego polskiego świata sportowego. [Redakcja 
„Gazety Porannej" otrzyma osobne specjalne 
sprawozdanie od jednego z uczestników, któ
re pomieści między 8. a 10. b. m.

*
KONKURSY HIPPICZNE W PRZEMYŚLU.

Dowództwo Okr. Korp. w Przemyślu u- 
rzadza w dniach 12. i 13. fa. m. konkursy łtip-

Sławosz Szydłowski (KS. Pog f̂i),

p. Szydło w SK3 ma wielkie dane do zajęcia 
pierwszego miejsca na zawodach słowiańskich w 
Pradze w rzucie oszczepem. Stworzył on bowiem 
na jubileuszowych zawodach ,Pogoni" rekord poi 
sld, rzucając oszczepem 52 m. 76 etan, gdy Jugo
słowianie dorzucają do 50 m., a Czeci przerzucają 
51 m.

n m n n n u w i i i n B i n H .  '

piczne na placu „Wilcze". Dzień pierwszy o  
bejmuje: 1) Konkurs lekki dla oficerów; 2) Jeu 
de barre dla podoficerów; 3) Championat sko
ku na wysokość. 4) Bieg myśliwski dla pod
oficerów. — Dzień drugi: 1) „Military", jazdą 
do przeszkody dla oficerów; 2) Konkurs dla 
podoficerów; 3) Konkurencja kar. masz.; 4) 
Konkurs cięższy dla oficerów; 5) Bieg m y
śliwski dla oficerów. Nazwisko pułk. Kiciń
skiego, dawniejszego dowódzcy 8 p. ul., dzi
siaj brygadiera jazdy, podpisanego za komitet 
konkursów, daje rękojmię, że konkurs prze
myski będzie przedsięwzięciem, godnem pol
skiej konnicy.

*
REKORDY POLSKIE NA KOLE.

Donosiliśmy już o nowych rekordach pol
skich mistrza Szymczyka. Mamy w nim świe
tnego kandydata do pierwszego miejsca na 
nadchodzącej Olimpiadzie. W biegu na 1000 
nitr. uzyskał on czas lepszy od rekordu świa
towego. Pozostaje nam jedynie życzyć mu u- 
trzymania się dalszego w tegorocznej form ie 
■■ o  *

PIŁKA NOŻNA.
POSIEDZENIE ZARZĄDU L. Z. O. P. N.

odbędzie się dzisiaj o godzinie 19.30 w 
Poliklinice (ul. Lindego 5). W ydział Gier i Dy
scypliny odbędzie posiedzenie tam ie dnia 5. 
b. m. o godzinie 19.

*
W Stanisławowie:

„CZARNI II.“ (Lwów) -  „HAKOAH" 4:0.
„Czarni II." wygrali lekko ostatni matcL 

o mistrzostwo klasy B. Bramki strzelili: Dra
pała II. — 2 i Lachowicz — 2. „Czarni II." pię
knie świadczą swojemi wynikami o pracy 
swojego trenera, znanego sportowca p. Papiu- 
sa. W  okresie gier o mistrzostwo ldasy B. 
strzelili bramek 104, stracili' 9. Zastanawiają- 
cem jest, kiedy P. Z. P. N. myśli urządzić roz
grywki o mistjzostwo polskie w klasie B. — 

,C zas by już był o tem pomyśleć.
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tfAiysca a w y c k o w a n is

T)o e g z a m in u  w A kadem ii H and iew ej ! P rzysp ieszony  
ó - ty g o d n io w y  k u r s  b u c h a lte r ] !  o tw ie ra  10. sierpn ia  
Ecoie R e fo rm e , P a ń s k a  14. W pisy codziennie. Ilość 
m iejsc og ran iczona. 5294

Do m atury gim nazyalne] k u rsa  jedno i dw uroczne. 
Ilośó uczestn ików  ograniczona. Pachow e sity i k ie ro 
w nictwo. Z głoszenia codziennie. .E cole R eform e" a!. 
P ańska  14. 6452

P fS A D Y  B PK&C3

M a g is te r  farroaeyi z pięcioleciem, poszukuje posady  we 
Lwowio lub  za s tęp s tw a . Zgłoszenia do Adm. .G azety  
Porannej*  pod  ^Szczęście*. 65z-;

flU P ftC , M H N 4  m W S k M M

K a m ie n ic a  duża, 2-pTętrowa z og rodem  i wol ym p la
cem, s ta jn ią  n 5 koni i w ozow nia w okolicy place 
Bem a, w o lne  m ieszkanie za 30 miliomów do sprać da- 
nria. pod .Z a ra z 0 do A dm ic. 528S

Kresowy dystyngow any Ziemianin nabyłby niezw łocznie 
okazyjnie  w illę lu b  kam ieniczkę w e Lwo wie z woi- 
nem  kaw aierasiem  m ieszkaniem  w  cen ie  do ośmiu 
m -lionów Mk. B ezpośrednie  w yczerpujące zgłoszen i; 
do A dm . po d  .W dow iec  40*. 5288

G ater szybkobieżny, szerokość ram y 27 cali, fab ryka1 
w ęgierski, w b ard zo  dobrym  stan ie , natychmias*- 
sprzeda „KcUndlfstrla" S. A. Lwów, F red ry  to" 
lefon 653. 6498

M. S T E IN H A U S , Lwów, ul. K rasickich 18a. poleca ze 
składu w aice po jedyncze i podw ójne, oraz kam ienie 
m łyńskie do w szelkiego rodzaju  mielenia. 5013

M ły ń sk ie  kam ienie, maszyny, tu rb iny , transm isye, pasy,
m otory ropne, 1 jm obile, g a try  po cenach konkuren-
cyjnych poleca „Pilot*, Lwów, B ato rego  4. 3381

C e g ła  pierw szej j .kości do  n .bycia loco w agon  Winni, 
ki, po najn iższych  cenach. Z lecenia przyjm uje zarząd 
cegielni „Zupan* w W innikach. 52g;j

F o r te p ia n  koncertow y, p a te n t  zagraniczny, angielska 
m echanika, palisandrow y, znakom ity ton , sprzedam . 
Pańska' 21, H anak. 5261

Do sprzedania kompletne urząizenie

is&nki iiiii
Bliższa wiadomość Biuro ogłoszeń Sokołowskie
go, Lwdw, Jagiellońska 7, pod .Komplet". 5268

K A M I E Ń
wag': mowo do sprzedania. Zgłoszenia  
Lwdw, Kle paro wska 7 a, Madfes. 5?pć

M ieszkanie 4-pokojow e ew en tualn ie  z m eblam i w  Po
znaniu, na zam ianę tak ieg o  lnb  m niejszego w e Lwo
wie. Z g ło szen ia : K ułaczkow ska, Zofii 20 II. p. 5287

R y in a n ó w -Z d . j. Pokoje, z ponsyonatera. C ena bardzo  
p rzystępna. Zgłoszenia M. Zraarzow a. R ym anów -Zdrój.

51/8 ‘

Posiadam gmach fabryczny Obok Lwowa 
przy torze kobjowym ew. i kapitał, poszu
kuję spójnika z kapitałem, któryby w nim 
założył przedsiębiorstwo przemysłowe. —  

Zgłoszenia Sessfer, Rynek *4. 5257

Poszukuta m ieszkania
z dw u pokoi i  kuchni (kom fort) ew ont. um eblow any d o -  
kój z osobnem  w ejściem . W arunki w edle um ow y. P o 
średn ic tw o  niew ykluczone. Zgłoszenia pisem ne pod 
,E fer* , do  b iu ra  ogłosz. S oko łow skiego  i Sks, Jag ie l
lońska 7, lnb  o sob iste  w  kolej, eksped . bagażów  So
kołow skiego, D w orzec głów ny (Kiosk w  hali w yjścio

wej) od 8 —'13 i 15— 1?.

J a k o  to w arzyszka  podróży w yjedzie o so b r in te ligen tna  
weSo/ego usposobien ia . Zgłoszenia do A dm . _G azety 
Porannej*  pod  -,N . S. 7•" 5295

Or. Maksymilian E 9 L U 3
ord. rr chorobach dzieci. Szczepienie od 2—4, ul.

Kleparowska 4. 5230

u Światowej stawy nflBei KenHarenGji!!
łtOŻYSKA fS(MQlE

S KF
ffafryhaf sswsteM

"wszystkich t y p a c h  i rozmiarach
dostarczają 

'm  każdej ilości

ZAKŁADY METALliRGICZ&fi

S p ó l K a  1  o g r ,  o d p .  w e  L w O w f e

baiów , di. Z ielona 59. Nr. t «i. s/i.

Zamówienia zam iejscowe w edług 
podanych rozm iarów  uskntscznia 
się odw rotn ie  za zaliczką. « -

5 /20

mmmm
Jest juz JMr. 3L Centralna Redakcya 

Kraków, Gł. Rynek 11. 6413

» P e ^ a i t i s “
N atura lna  w oda sto łow a p ierw szorzędnej jakości (a la 
Gieshubler). Wysyła i dostarcza  Zarząd źródła ,D .;w ai. 

tis* w Pacykow ie pod Stanisław ow om . 5863

d  O g a s z e n i a  o g n i a  
P R I M U S *1

zabezpiecza od wybuchu pożaru.
„Primus1* jest ostatnim wyrazem te
chniki. „Primus" posiada zbiornik wy
konany z g.ubej miedzianej Wachy, jest 
bez szwu ciągniony z jednej sztuki. 
„Primus" nie pc siada żadnych usz
czelnień gumowych dlatego daje gwa- 
"aneye użycia apar tu każdej cnwi.i 
baz uprzedniej rewizyi. „Primus" nie 
posiada żadnego skomplikowanego 
mechanizmu, dlatego spcsćh ubycia 
tegoż bardzo prosty nie psuje sią i da
je gwarrncyę długotrwałego użycia.
A paraty  „PR IM U S* do sta rcza  T E P E G E , S. A. 
;Odd2iai t :  w ar owy K RA KÓ W , ST R A S Z E W - 
8 K i-.GO 2/, ze sk ładów  sw ych K raków, Ka
tow ice, Sosnow iec- B orysław , K rosno. Lwów.
Jako JE^JERALNA REPREZENTACYA 
Firmy Inżyniera Magg & Co na Polską 

I wolne miasto Gdańsk. 6371

5. sierpnia
będziemy zmusż&m wstrzymać 
dalszą dostawę, względnie wy
syłkę .gazet tym

l T. P r i i i i i r a f i n i i
Którzy do tego dnia nie wpłacą 
prenumeraty za sierpień wraz 
z ewentualną zaległością.

Ceny* prenumeraty podane *ą 
w nagłówKu.

Zwracamy uwagę na to, i e  wy
płata kwot wpłaconych na czeki P. K„ O. 
i przekazy następuje zazwyczaj dopiero 
po upływie całego tygodnia, wobec czego 
wskazanem jest — dla uniknięcia przerwy 
w dostawie gazety — jak najrychlejsze 
wpłs cenie prenumeraty.

W ydawnictwo 
.„Gazety Porannej*.

PersKie D Y W A N Y
karnisze, chodniki, Frank?, poitfery, kapy, narzuty.

f j tf f *  p u l b c a  i i n i t ą m e j  6536

Kazimierz Skibiński K opernika 4.

^  A  € E L ?
Pierwszej Polskiej Fabryki Haceli

„P O D K O W A "  W SOSNOWCU 
nis us^pają najlepszym *ag

C EN Y  K O N K U R E N C Y J

a  tiP<

L i
DSNOWCU b 
agranlcznym.
fJN E . 6060 |

i * r;'; i-'j .¥ -Mi; ź-1,

„TEPEHr
B, j f i . u .

Spółka z ogr. odpow.

b s t ó s ,  H ew y Serial f. 8 . 

Łsstirm ss ttniń teSK-inura
Motory, Blachę żelazuą i cynową,
Żelazn wszelliiego gntunhu, Pasy 
sRórzane, parciane, Płótna Konopne, 
Pa Kuły i inne techa. materyały.

Przyjmuje zamówienia na 

górnośląski i dąbrowski. 6323

C Z A
o d i Ł O w i i i  i
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D T 3 J R  R O P H Y  o b u w i e
Ć^UD bw ^ow r.isSffnnrir m a tilrt BI W * « r w  wi wnowy, 6 ‘tfiP. ezj sre-laktowy, raarKl szwal 

ea k k te l, okazylnle do nabycia w Firmie.IBBIr. knla, il. lirtsaa 1

H E J  M
z zupełną LnaiomolEią języka nlemleklego

poszukuje

WIELKIE mm Hf
Zgłoszenia p isem ne pod  „B IU R O  N A 
FT O W E * sk ierow yw ać do P ow sze

chnego  B iura O głoszeń 5291

AS n a y  JAC9BI
L w 6 b ,  Z l m o r o w l c z a  1 4 .  5291

czyści i odnaw ia nieszkodliwy i w ypróbow any

„BIAŁOBŁYSK**
W s z ę d z i e  d o  n a b y c i a !

Główny skład wysyłkowy: 5201
„ g a i - e n t  L.wdw, P ie k a rsk a  52

żarówk i spalor.v na norre, j „otez polecani naj- 
tai.ie] wszelkie materjały do instalacji elektryczny.... 
Kł Im m m m m m  B u m m m  Składnica ma ter
H C ffST !®  n  r a l S Z o r  jaww e iek try c* ^
lu tó w , S ie n k ie w ic z ?  2  s s r ^ T *

Ulmm P u m i e  I p u d i i e y !
Rowerzyści i Footbaliści do najtańszego maga

zynu sportowego

MALINY MHEBElJGK
Lwów, ulica JagielloLska 17.

lctóry poleca po  cenach konkurency jnych  piłki nożne, 
dętki, dresy , nagoleniki, buciki foo tbalaw e, sziyipy me
to  yklc, row ery, p łaszcze w łoskie .P łr c H J *  p©  M bp« 
3 7 5 0  za sz tu k ę , w ęże gum ow e i w s i e c a  im r  ; rzv- 

bo  y. — Zlecenia z  prow incyi odw -tnie. 0 IC1O

55
POMPY do słufy lpn  nowej konstrukcji’ „PATENT" 
działająca siłaft jednego człow ieka dh 80 ni. g łębo
kości. .PATENT* ss ̂ co-tłocząca s ła ły  w razie ognia 
jako  sikaw ka. — .PATENT* p, acuje poć  gw arancją 

trzy la ta . Liczne podzięki w« nia i śwli d ee tu j.

Krnta ini. ?r. DOMii.iit
»  L w ó w , saS. 2 9 . L i s t o p a d a  3 7 . 52fo

Ogłasza się niniejszem, w myśl rozkazu D. O. 
K. Nr. VLTj. 21781 rem. z 18. czerwca 1922 odbędzie 
się publiczna sprzedaż w diodze licytacji:

1) około 80 trzymiesięcznych źrebiąt i 3 wyora- 
kowanyuh koni dnia 18. sierpnia 1922 o godzinie 9 
rano w koszarach Tymczasowej stacyi koni przy Ka
drze Okręgowego Szpitala koni Nr. VI. we Lwowie 
przy ulicy Balonow ej 1. 9.

2i 8 trzymiesięcznych źrebiąt dnia 22. sierpnia  
1922 o  godz. 14- (2 p o p o l)  w rynhu w Żółkwi.

Tylko zawodowi handlarze koni od brania udziału 
w licytacji są wykluczeni.

Komenda U zupełnień  koni — Lwów.

GAFOTA i i

J
Porski Bank : W . we i drowie

ogłasza

3 E Ł o ia .l5 L iu ł.3 rs
Niuklinltiii-liniHiiilij!!
dla S. A. „Powszechne Domy Składowe** we Lwowie.
WARUNKI: S tndja prawnicze i handlowe oraz zdolności organiza- 

toi slde i znajom ość języków.
Zgło»«uiU  pisem ne z podaniem  referencji, w arunków  i życiorysu 

w nosić  należy do P ro toko łu  Folsiciego B anku  K rajow ego do d n ia  31. sier- 
pnia 1922. — N ieuw zględm onc zo stan ę  bez  odpow iedzi. 5297

Czas o d n o w ie  p ren um erata

Lwowskia Fabryka obuwia S- A. we Lwowie
Na podstawie uchwały Nadzwyczajnego Walnego Zgroma

dzenia z dnia 28, lipca 1921, z&Lwierdzonej przez Ministerstwo 
przemysłu i handlu, oraz Ministerstwo skarbu reskryptem ł  dnia 
28. czerwca 1922 ogłoszonym w .Monitorze Polskim* Nr. 158 
z dnia 15. lipca 1922 przystępuje Rada Zawiadowcza do pod
wyższenia kepitału akcyjnego o Mkp. 14.UOO.OOO*— czyli z Mk. 
7,000.000’-— do Mkp. 21,000.000’—  drogą nowej emisji 100.00J 
sztuk na okaziciela opiewających akcji nominalnej wartości 
Mkp. 140’—  każda na następujących

w a r u n k a c h  s u b s k r y p c y j n y c h :
1) Dotychczasowym akcjonariuszom przyznaje sfę pmwo 

pierwszeństwa do nabycia nowych akcji w stosunku dwu nowych 
na jedną starą akcję po kursie Mkp. 600’— .

2) Przy korzystaniu z prawa poboru należy przedłożyć da
wne ak cje , celem  uwidocznienia na nich wykonania prawa 
poboru.

3) Nieobjęte przez dotychczasowych akt jonarjuszów akcje, 
oddane będą nowonaDywcom po Mkp. 1.563‘— .

4) Repartcje tych akcji, na które dotychczasowi akcjona- 
rjurze z tytułu posiadania prawa pierwszeństwa się nie zapiszą, 
przeprowadzi Rada Zawiadowcza, według swobodnego uznania.

5) Pełną cenę kupna z doliczeniem 3 promille tytułem po
datku giełdowego; a nadto tytułem kosztów konfekcji po 60 Mk. 
od każdej akcji objętej z prawa poboru, należy uiścić równocze
śnie ze zgłoszeniem.

6 ) Nowe akcje uczestniczą w zyskach Spółki począwszy od 
1. stycznia 1922 n̂ i ićwni ze staremi akcjami. ■

7) Termin subskrypcji upływa z dniem 10. września 1922 
z tern, że  opóźnione zgłoszenia nie zostaną uwzględnione.

8) Na wypadek nieprzydzielenia akcji nowym subskryben
tom, Spółka zwróci wpłaconą kwotę, wraz z ocsetkami w wy
sokości 4*Vo.
Z głoszenia i wpłaty przyjmują: Polsku Bank Przemysłowy, 
Polski Bank Krajowy i Powszechny Bank Kredytowy we 

Lwowie oraz wszystkie Oddziały tychże Banków. 5296

15WARSZAWSKIE TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ S. A.
ZAŁOŻOKE W  R 3 R U  181 fl 

JA K O TEŻ LA C ZniE  Z T I N  1s>W A R 2Y C TW O  PRACUJĄCE

POLSKIE TOW. ASEKURACYJNE 2 REASEKURACYJNE „PATRIA" S. A. 
I TOWARZYSTWO UBEZPIECZEŃ NA ŻYCIE „VARSOVIA“ SKA AKC. 

ODDZIAŁY WE LWOWIE
P R Z E N I O S Ł Y  S W O J E  B I U R A  Z  U L I C Y  Z Y B L I K I E W I C Z A  L .  1 5 ,  D O  N O W E G O  L O K A L U  
W E  W Ł A S N Y M  G M A C H U  P R Z Y  U L .  S Ł O W A C K I E G O  L .  1 8 .  ( K O G  U l .  1 R Z E C I E G O  M A J A )

TELEFON Nr. 240. aa

iT :  !■ ■

i
D ru k ie m  Spółki druk. 3 m v *  o ł. s o a d l a  4 *.>dpcwr, r e d a k ta c t  MARTAS1 łW A C o^J-^- -


